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Kraków 14 kwietnia.
Najlepsze światło na wszelkie domysły o 

zjeździe weneckim, rzuciła berlińska Post swym 
artykułem: „Czy jest wojna za pasem?“, któ
ry zaniepokoił całą Europę. Były w nim zwia
stuny burzy, którym uwierzyć trudno, wzru 
szenie też wywołane krótko trwało, ale wśród 
nich błyskawica oświeciła nagle i ukazała rze
czywistość położenia podczas spotkania się 
Cesarza Austryackicgo z Królem Włoskim. 
Przy świetle tej błyskawicy spostrzegł każdy 
Stanowczo to , czego nie można było widzieć 
z pewnością przy świetle elektrycznem illumi- 
nacyi i milionach puszczanych rac. Przekonała 
Europę P ost, że nie było w Wenecyi ręki 
wszechwładnego kanclerza.

Powiedzieliśmy już dawniej z powodu kwe- 
styi wschodniej, że teraz nie ma kwestyi eu
ropejskiej, jest tylko kwestya niemiecka. W każ
dej sprawie pytać naprzód wypadało, chcąc 
sobie z niej zdać sprawę, ou est la Prusse? 
Owoż zdaje się, że podobno od Sadowy, a 
niezawodnie od Sedanu, zjazd wenecki był 
pierwszym w Europie wypadkiem, w którym 
pytanie to było zbyte cznem, bo- nastąpił on 
bez wpływu Prus, i odbył się nie pod ich 
patronatem, zgoła, nie było przy nim Prus.

Przyznać się musimy, że domyślaliśmy się 
tego, i pod tern wrażeniem pisaliśmy poprze
dnio o zjeździe weneckim. Nie zdziwił nas na
wet artykuł w Post, albowiem zapewniano nas 
dawniej, że książę Bismark odebrawszy pra 
wie równocześnie raport posła z Rzymu p. 
Keudella, donoszący mu o wymijającej odpo 
wiedzi włoskiej w rozmowie z p. Yisconti-Ve- 
nosta co do zmiany ustawy gw arancyjnej wzglę
dem Papieża, i wiadomość o zamiarze Cesarza 
Franciszka Józefa oddania wizyty Królowi Wi 
ktorowi Emanuelowi w Wenecyi, miał wyrzec 
tylko te wyrazy: also bis zum  Krieg. Nie 
miały one naturalnie znaczyć wojny, ale tylko 
postanowienie kanclerza, że nie ustąpi od swe
go planu aż do ostateczności, ale co w nieb 
było aż nadto widoczne, że w spotkaniu tem 
pannjących nie miały Niemcy udziału.

Było to zaprawdę dosyć, aby wywołać nie 
ukontentowanie, jakie z Berlina zjazdowi te 
mu towarzyszyło, i niepokoiło wszystkich stron 
ników władzy kanclerskiej. Starali się oni ko 
niecznie nadać spotkaniu Monarchów znaczę 
nie, jakoby było tylko dopełnieniem zjazdu 
berlińskiego trzech Gesarzów. Napróżno; nie
zadowolenie w Berlinie wzrastało. Europa o 
lat kilku tak dalece słachała rozkazów z Ber
lina, i tylko według nich się kierowała, oka
zywała się tak uległą, tak czułą i nawe 
trwożliwą przed każdem żądaniem niemieckiem 
iż pojąć łatwo zdziwienie w tak wszechwła
dnym kierowniku całej polityki, gdy coś ta
kiego zaszło, jak ów zjazd w Wenecyi, dboc 
aie przeciw Prusom, ale bez Prus. Wyrazem 
tego zdziwienia było niezadowolenie odbijające 
się w całej prasie, i mimowolnie nadające wy
padkowi temu większe jeszcze, bo polityczne 
znaczenie, a sprowadzające naturalnie najró
żnorodniejsze domysły.

Nie sądzimy wszakże bynajmniej, aby arty
kuł berlińskiej gazety, który był ostatecznym

wyrazem tego nieukontentowania, rzucając w 
zaniepokojoną Europę pogróżkę wojny, miał 
jyć jakiemkolwiem echem przytoczonych po
wyżej słów kanclerza, za których zresztą au
tentyczność zaręczać nie chcemy. Organ kan 
clerski odsuwający łaskawie tę groźbę, dowo
dzi tego dostatecznie. Tłómaczymy sobie tę 
rzecz inaczej. Zjazd wenecki wypadł w chwili, 
kiedy projekt ujęcia papieztwa w warunki rnię- 
dzy-narodowe dyktowane przez Prusy, nie był 
powszechnie przyjęty; gdzie teorye kanclerz* 
o odpowiedzialności państwa za inteneye na
wet każdego z poddanych w sporze z Belgią, 
wywoływały silną w opinii publicznej opozy- 
cyę, zgoła, gdzie wolność europejska zdawała 
się spostrzegać, że cięży na niej dłoń despo
tyczna, ukrywająca się pod płaszczem walki 
z kościołem, i śmielej zaczęła przemawiać. 
Na widok więc Europy okazującej pewne za
chcianki odzyskania dawnej niepodległości i 
odszukania straconej równowagi, opiekun jej 
wszechmocny ks. Bismark użył podobnego na 
nią środka, jaki mu się zawsze udaje w innej 
niemniej ważnej dla niego sferze. Parlament 
jest dla niego narzędziem do utrzymania w 
jełni władzy wewnętrznej: Europa od lat kilku 
est warsztatem dla potęgi zewnętrznej. Gdy 

parlament ma zachcianki opozycyjne, kanclerz 
»rozi dymisyą i otrzymuje natychmiast wotum 
zaufania. Europa, ów parlament rządów, któ- 
remi kierował na największą Niemiec chwałę, 
dawała, jak mówimy, lekkie znaki niezawisło
ści, przypomniał jej wszechwładny leader swo
ją siłę, i zagroził wojną. To uczynił, zdaniem 
naszem, dziennik Post, oczekując wotum zau
fania od Europy, to jest powolności. Nordd. 
allg. Z t g  p rz y te m  dodała, że obawiać się nie 
ma powodu, bo stosunki między-narodowe nie 
są jeszcze tak groźae —  to ma ułatwić Euro
pie pokłon.

Na porządku dziennym jutrzejszego posiedzenia 
jest pomiędzy innemi także wniosek Wydziału kra
jowego o pomnożenie sił pomocniczych z powodu 
oddania Sejmowi nadzoru nad zakładowym mają
tkiem gmin. Znaczne zwiększenie czynności Wy
działu krajowego, jakie nastąpić musi w skutek 
tej roweli do ustawy gminnej, spowodowało Wy
dział do wniosku o pomnożenie liczby urzędników 
Wydziału krajowego a to w dziale konceptowym 
o dwóch sekretarzy, n w d iale rachunkowym o 
czterech adjunktów. Natomiast proponuje Wydział 
zwinięcie dwóch posad adjunktów w oddziale kaso
wym. Wydatek z tego zwiększenia sił wynikły, 
wynosi 7,600 złr

Projekt rządowy o kompetencji sądów w spra
wach serwitutowych zawiera postanowienie, iż spo 
ry podlegające patentowi z r. 1853 w wykupcie 1 
regnlacyi służ* bnictw, o których przed dniem 1-go 
stycznia 1876 r. nie zgłoszono się u właściwej wła 
dzy, mają być wytoczone przed właśeiwem sądem 
według postępowania sumarycznego, jeżeli chodzi 
o u s t a l e n i e  stosunków prywatno prawnych, któ
ra § 34 powołanego patiu  tu przekazano komisji 
ir^jowej (5 1)- Sądy mają udzielać prawomocne 
orzeczenia, i zawarte ugody Namiestnictwu ja 
ako krajowej komisyi serwitutowej (§ 2.). O wy

kupcie i regnlacyi praw, fetóre według § 1 ustalo
no zostały lub nie są sporne, orzekać mają nadal 
orga .a dotąd dla saraw tego rodzaju istniejące. 
§ 3.). S;iory o naruszenie posiadania takich praw 

wytrezono być mają przed sądem (§ 4 ) .  Orzocze- 
nia wydane przez organa do wykupu i regulacji 
ciężarów gruntowych, które według § 1 należą za
wsze jeszcze do ich kompetencyj niamogą być i 
nadal "zakwestyonowane w drodze sądowej (§ 5.)

KORESPONDENCI! „CZASTJ:1
L n ó w  13 kw ietnia.

(JE). Na piątkewem posiedzeniu koła polekiego 
ułożono listę członków komisyi, mającej zbadać 
czynności wydziału krajów: g \  Wybór tej komisyi 
wczoraj dowiódł jednak, że mimo uchwały koła cc 
do jej składu nie było zgody w sejmie. Świadczy 
o tem rozbicie głoBów podczas wyborów. Za pierw 
szem głosowaniem uzyskali na 92 głosujących pp. 
Chrzanowski 82 głosów, Hosz&rd 64, Dunajewski 
56, Weissmann 47, Gniewosz 49; reszta głosów 
była rozstrzeloną. Największą ich liczbę niż*j ab 
solutnej większości mieli ks. Zawadowski 42 i ks. 
Halka 40. Drugie głosowanie jeszcze dosadniej wy 
kazało rozbicie głosów. Na 103 głosnjąoych n i k t  
nie otrzymał absolutnej większości; najwięcej zaś 
głosów mieli pp. Antoniewicz 44, S taw iń sk i 35, 
Hóppsn 34, Zyblikiewicz 33. W trzociem głosowa
niu (ściślej*zem) uzyskał na 87 głosujących p 
Splawiński głosów 45, a więc jeden głos nad abso 
lutną większość. Soiślejsze zaś głodowanie między 
p. Hóp enom n Zyblikiewiczem, którzy mieli o kil
ka głosów niżej absolutnej większości nie przyszło 
do skutku, ponieważ zabrakło kompietu pstrzeb e- 
ge. Z wielką ciekawością wyglądaj 4 dokończeni 
aktu wyborczego, który przybrał charakter Walki 
o usunięci* Dra Zybllkiewicza z komisy?, mające;; 
zbadać czycności Wydziału krajowego, gdyż bardzo 
silnie Egitowaf.o przeciw jego wyborowi.

historycznego dramatu wprowadzonego na scenę 
.rzez ks. kanclerza. Płytko pojmuje rzeczy, kto 
walkę Kościoła z Bismarkiem bierze za walkę do
gmatów i konserwatyzmu religijnego przeciw po
stępowi ducha nowoozesnego, czyli raczej kto Bis 
mr.rka uważa za reprezentanta i obrońcę tej wrl- 
ncśei ducha. Bismark zawsze był i jest kenser- 
wBtystą najczystszej wody. Zniszczenie Kościoła, 
żywiołu konserwatywnego nigdy nie było progra 
mowym punktem pc lity ki pruskiej. Zwalenie prze
to Kościoła jako icstytytucji konserwetywnej, ni 
jest wcale zamierzonem. Wojnę wypowiedzianą 
Kcściołowi prowadzi eię wprawdzie pod hasłem 
iberalizmu, ale naiwnym byłby polityk, któryby 

sądził, że Bismsrk je tt mętem powołanym do. 
obrony wolności ducha i postępu przeciw przewa
dze Kościoła, słowem, że sprężyną polityki p ru 
skiej w obec Kości J a  jest jakaś błędna czy nie- 
błędna — idea. Tu chodzi poprostu o tak zwarą 
Machtfrage. Mąż stanu w rodzaju ks. kanclerza 
aigdy jeszcze dla samej idei, gdyby takowa w nie 
dalekiej przyszłości miała być zrealizowaną, nie 
stawił tyle na kartę, nigdy tyle nie ryzykował, cc 
obeosie Prusy, gł.śoo wypowiadając wojnę k&tob 
cyzmowi na śmierć lub życie. Niebawem przeto 
ukażą się prawdziwe kontury i wystąpią w dotych
czasowych zarysach, do czego dąży B ism ark; 
przedmiot jego życzeń przybiera kształt realny i 
stanie się hasłem Niemiec: k o ś c i ó ł  n a r o d o w y .

Parys 9 kwietnia.

W i e d e ń  13 kwietnia.

(J. H )  żelazoy kanclerz zadaje więc oetatni 
atout w walce siły państwa przeciw kościołowi ka
tolickiemu. Jeżeli tę walkę dotychczas można było 
prowadzić nu drodze konstytucyjnej, to od chwili 
przjjęeia ustaw przedłożonych sejmowi przez rząd 
jruaki ustałaby ta możliwość, bo ustawy wspomnio 
r.e znaczy ni Bisiej ni więcsj, jak zniasieaio wszsl- 
rich przywilejów, ostatniej resztki autonomii ko- 
icioła katolickiego. Kto, jak książę Bismark, przy
wykł do tak  szybkich rezultatów, nie dziw, że po
wolna szermierka na polu parlamentarnem i kon 
atytucyjnem musiała mu się ju t naprzykrzyć. Znie
cierpliwiony kanclerz powiada tedy: Wy biskupi i 
prałaci, co nie uznajscie Boga państwa, co nie 
chceoie odstąpić cd iflwad waszego kościoła, sprze
ciwiającego się  ustaw om  państwa, nie zasługujecie 
na prawa, których wam państwo udzieliło w cią 
gu setek lat Staliście się niegodnymi ich i dla te 
go odbieram je. Degraduję was i wasz kościół niżój 
eazcze aniżeli do rzędu stowarzyszenia, bo nie woln-. 

wam na przyszłość samoistnie urządzać nawet w e 
w n ę t r z n y c h  stosunków waszego kościoła. Nie 
śmiecie więcój sami, jak wam dotychczas wolno byłe, 
mianować duchownych waszych. Mianowanie ich do 
ranie, do państwa należy. A jeżeli który a was w 
sprawach kościelnych uzna potrzebę zniesisnia się 
z przełożonym duchownym, z biskupem, lub Papie
żem, to ja , państwo, P/awo rozstrzjgbąć, my 
ta  sprawa kościelna, względem którśj chceoie za
sięgnąć rady od przełożonego, istotnie wymag* za 
wiadomienia go: w przeciwnym razie nie wolno 
wam znosić się ze sobą-

To jest treść przedłożenia pruskiego, obejmują 
cego zaledwie siedm wierszy: znosi się § 15 kon 
stytuoyi państwa tyczący się samorządu kośmołs, 
zarówno § 16 dozwalamy zniesienia się z przcło* 
£o&ym duchownym, a  ̂ samo i § 18 o prawi 
nominacji duchownych.

Już więc zniszczenie całej instytucji kościelnej 
zagraża katolicyzmowi w Niemczech, a jeże.: 
te konstytucji ^opizedpio o
stataim atoutem, to rozważywszy,
żna jej jeszcze poczytać za ostatni #kt kultu o-

( B )  Polityczne wiadomości wewnętrzne ograni
czają się tylko do rozpraw rad departamentowych 
i mów wypowiadanych przy ich otwarciu, bądź 
przez prezesów tych rad bądź przez prefektów od
powiadających na zagajenia prezesowskie. W więk 
87ej części rad te zagajenia wypowiadane były v 
tonie bardzo politycznym, komentującym nową kon
stytucję. Z tój przyczyny wielu prefektów pros ło 
o zapisanie proteitu przeciw politycznym tenden- 
cyom tych rad, które w zasadzie posiadają tylko 
kompetencję administracyjną, znajdujemy t  ż i 
między nimi ludzi, którzy w odpowiedziach swcr.cb 
uważali sobie za obowiązek poprz*.ó republifeani ki i 
poglądy prezesów jak np. pp. Fourtes pr. fs>kt Sn 
b-.ndyi i  Andre prefekt Isery. Organa prawicy po 
tępieją to mieszanie się rad do kwestyi konstytu 
oyjuej, a przecież w mcc tej konstytucji, rady 
stanowią ciała wyborcze dla wyboru senatorów, a 
wybory takie politycznemi być muszą. Bardzo prze 
to jest prawdopodobną wiadomość, jaką podaje je 
den z dzisiejszych dzienników o zasłyszanem oci 
Buffeta poleceniu danem prefektom, którzy go pro
sili o instrukoyę co do sposobu postępowania wzglę
dem rad jeaeralnyoh, a zamkniętem w tych eło 
wach: laistez fa ire, lausez dire.

W miarę jak gabinet przechodzi do praktyki, 
różoice w opiniach i pochodzeniu jego członków, 
zdają się niknąć, a  cały gabinet przybiera ooraz 
to wydatniejszą barwę liberalną. Wicehrabia Meaux, 
ów członek prawicy umiarkowanej tak niemile do
tąd widziany w gabinecie przez republikanów, o 
kólnikiem, zamieszczonym w wczorajszym Journal 
Offieiel, a wystosowanym do prezesów Izb handlo
wych, i prezesów Izb rolnictwa sztuk i rzemiosł, 
zjednał sobie sympatye całej tej strony Izby. W 
okólniku tym przewidującym bliski termin uniewa
żnienia traktatów handlowych i nawigacyjnych z 
różuemi państwami Europy (30go czerwca 1877), 
gaprasza Izby rzeczone do obradowania nad eko 
ńomicznemi warunkami najstosowniej mogącemi za
dośćuczynić interesem ekonomicznym właśoiwyci 
im działów narodowego bogactwa. „B*ąd oświadcz? 
minister, nie może już dzisiaj, jak to niegdyś czy 
Diono, wytknąć sobie z góry i bez poprzedniego za 
riągnięcia zdania Izb, odpowiedni!) drogi postępo 
wania.“ Obywatelska t* liberalnośó ministra roi 
nictwa i handlu nikogo zadziwić nie m oże; k tj 
miał sasiciy t być przyjętym za zięcia przez nieod
żałowanej pamięci hr de Montalembeit, można bjć 
pewcym, że wniesie do swego politycznego żywot*

chećby ozęść tylko tęgo ducha rozumiej a powa- 
żrój wolności jaka odznaczała jednego z MjwyM-
;niejs2ych a najgorliwszych przyjaciół Polski.

Na redzie ministrów dzisiejszćj ma być rozstrzy
gniętą sprawa częściowych wyborów. Na tem za* 
kończyć można dzisiejszą kromkę wiadomości po
litycznych, zapełnioną przeważnie roztrząsaniem not 
dyplomatyczny'.h wymienionych unędzy Prusami i 
Bslgią. Ponieważ nota trukseU ka pozostała dotąd 
bez echa z Berlina, wnoszą ogólnie, że sprawa juz 
w zasadzie jest zskcńczoną, a w całej tej sprawia 
zesta lo n e j obok wymagań pruskich 
Włoch i wolności Papieża, dopatrują s ę tylko tak 
zwanych baloru d'essai przeznaczonych do ozna
czenia kierunku wiatrów: że z tś  wiatry te me bar
dzo przychylnemi dla uroszęzeń prustach się oka
zały, sądzą, że ks. Bismark na później schowa 
swoją pretensję wymuszenia od całej Europy u- 
dziełu w walce jaką podniósł przeciw kościołowi.

Dzień wczorajszy w wielkim świeoie przedsta
wiał dużo zajęcia. Po południu pod ®Tł
cardyoatfl de Bonnecbęse arcyb. Rouenskieg - 
>yło się doroczne zebranie towarzystwa pomocy 

rozbitkom morskim. Oprócz członków zarządu 
wszystkie znakomitości z marynarki zasiaim y 
tem zebraniu gorąco poruszonem przemową kardy
nała, który uwydatnił znaczenie moralne i 
tyczne stowarzyszenia, a powszechnemi oktawami 
irzyjęto właściciela łedzi, rybaka, imieniem e 
Meilhnrd, któremu kardynał doręczył złoty meoai 
aki itz liczce ocalenia nd miniBtra marynarki prze

znaczonym mu został. Zwykle o tój porze spoi oj- 
na część r rystobratycznego Paryża, faubourg ot- oter- 
main zwana, dzięki temu zebraniu przez parę go- 
dz n bardzo ożywioną była. Wieczorem w pałacu 
Elizejskim był obiad dla kawalerów złotego runa, 

rrzy którym zasiedli też: królowa Izabella, ksią
żęta Nemours, Aumale, Montpensier, hr. Aqoila, 
margr. Molins, ks. NoaiUes, ks. Orłów, hr. Appo- 
nyi, ke. Hohenlohe, hr. de la V# ga, kaw. Nigra, ks. 
Decazes, H&rcourt, itp. osobistośoi z wielkiego ś w i 
ta  przewaźaia dyplomatycznego. . ,.

Wieczorem także paryscy dziennikarze zebrali 
się w ogrodzie Mabille dla osądzenia sporu pomię
dzy akrobatą Hootus, który armatnią kulę pochwy- 
tuje rękami i Piotrem Veron, redaktorem Ckart- 
vari, który utrzymywał, że kulę tę wyrzuca z ar
maty nie nabój prochu, ale ukryta sprężyna. Wi
dzę oglądali fb e d a li armatę, wktórój żadnej sprę
ży ny, żadnfgo przyrządu, żadnego nawet śladu ta 
kiegoż nie znaleziono. A gdy po pierwszym wy
strzale kula strzaskała deskę, widzę przyglądali się 
sposobowi, w jaki powtórnie armata nabitą zosta
ła i nie dostrzegli żadnój od poprzedniego naboju 
różnicy, zaś w chwili wystrzału Hoctus jak zwykle 
kulę rękami pochwycił. P. Varna jest przeto uzna
nym ?a pobitego w zakładzie, a dziś pozostaje już 
jedno tylko domniemywanie, bądź o rÓinicy w ilo
ści prochu użytego w drugim naboju, bądź może 
o różnicy składu samego prochu, do którego mo- 
żuaby domieszać coś takiego, coby nie zmniejsza
jąc wielkości naboju, zmniejszało jego siłę. Nieo
becność Vercna na doświadczeniu pozwala się do
myślać, że spór teu raz jeszcze podniesionym b ę
dzie w tem już zmienionem ziaozeniu.

Haftr 81 marca.

Ciekawe przechodzi koleje tutejsza reforma Bą- 
dowa. Od trzech miesięcy mamy kilkudziesięciu 
sędziów, mttmy trzy trybunały i apelacyę, mamy 
aa wet pięknie drukowany nowy kodeks cywilny, 
ale tymczasem jurysdykeya konsularna ma swoją 
moc prawrą, i zapewne eto przyszłego nowego roku 
statu quo potrwa. Spodziewano się, że nowe miniBte- 
ryura francuskie kwestyę reformy wprowadzi na
tychmiast do Izby i usunie prędko wszystkie do
tychczasowe trudności. Wprawdzie p. D e c a z e t  
osobiście jest bardzo przychylny zmianom w kapi
tulacjach, ale nie wszyscy koledzy podzieligą jego 
zdanie, a ministeryum nie oparte na bardzo pe
wnym gruncie, nie chciało rozpoczynać swej dzia-

Gzfśó Hteraoko-artystyczna,

z KRAKOWA.

Jak  w hutoryi tak i w naturze, w życiu poli- 
tycznem i w życiu spółicenem najdotkliwszą, naj
bardziej nużącą bywa pora prz&jściowa. W l e l 
kiem gospodarstwie bistoryi najaieszczęśliwsZemi 
bywają te pokolenia co rzucone międ y  epoki świa 
ta  wałąoego się w gruzy i świata niezaczynająccgo 
rię Jeszose budować, zwracają się z żulem i miło- 
śoią ku znikającej przeszłości a idą popychano mi
mowolnie z nieufaością i obawą ku jakiemuś mgli
stemu i ohaotyoznemu przeobsażeniu. Nigdy też 
więoej niepada ofiar bez nadziei, ńłgdy zwątpienie 
silniej nieowłada, niż w takich chwilach przełomu. 
Coś ‘podobnego powtarza się oorooznie w przyrodzie 
i życiu społeczuem, w tym roku zaś spóźnionej wio
sny dłużej, niż zwykle trwa stan ten przejściowy bło- 
taisto-mglisty. Jak w serwisie Mickiewiczowskim w 
„Panu Tadeuszu" znikła już z ziemi biała powłoka, 
cóż kiedy się zieloność nieukazała dotąd. Ruch 
miejski ustaje, skonoentrowane życie towarzyskie 

^fcernckie zdwojone w c:asie zimy, już wszy
stkich znużyło, wszyscy czegoś wyglądają, ooZeku- 
ją ; politycy kombinują wojnę, gospodarze urodzaj, 
lekarze przepisują kuraoye kąpielowe służące za 
tło do projektów podróży i wycieczek: ale dyplo
m acja, agronomia i medyryna czekają na powrót 
wiosny, co ma rozwiązać ich problematu. Gustaw 
z „Ślubów panieńskich" wyliczając przyjemności 
żniw w lecie, siewów w jesieni, i tych długich zi
mowych wieczorów, zgoła tych „przyjemności o każ
dej porze, “ zasnął dopiero, gdy doszedł do wio
sny, mówiąc: „a i na wiosnę także tam coś bywa " 
I niewiadomo czy pod tę porę długiego dnia

sz a ro -ż ó łte m  oświetleniu uciekać z miasta ua witś, 
gdzie się już skończyły polowania w lasach a nie- 
roapoesęły roboty w polu — czy ze wsi do miasta, 
lgdzie się tnkżo już skończyły polowania ca inną 
zwierzynę w salonach.

Z obowiązku naszego i stanowiska kronikarskiego 
wolimy nawet niesłusznie osławioną porę ogórkową, 
niżli porę błotnistą, zwłaszcza, że nieumiemy wzorem 
innych fsiletonistów użytkować błota miasto inkaustu, 
wolimy' nawet od tej ingredyenoyi przymięszać oza- 
sem kwasu ogórkowego do naszego kałamarza. 
Przyznano nawet świeżo naszemu dziennikowi wraz 
z całą partyą krakowską tę zaletę, że umiemy sza
nować naszych przeciwników i gdy dołki pod kiro 
kopiemy, to gdy w nie wpadnie, oddajemy mu hoł
dy pogrzebowe. Rzeczywiście, oo to za przebiegłość 
tej parłyi krakowskiej i Czasu, że dołki kopiąc pod 
innymi, sama wbrew przysłowiu w rie  mewpsda, 
oo to za zcęozna h ;pokryzya Czasu, że intrygując 
podstępnie, gdy się intryga powiedzie umie smutną 
zrobić minę i pierwszy oddać -sprawiedliwość cha
rze swych ksowań. Intrygi, kopanie dołków, pod- 
etępy —  a potem honorewe pogrzeby : gotowibyśmy 
uwierzyć w potęgę naszego dziennika, który to 
wszystko miał zdziałać, bo z tahiem głębokiem 
przekonaniem pewien organ lwowski o tem zapewnia. 
Cóż kiedy ta  smutna mina tak go mało kosztaje, 
bo o intrygach niewie ani się ich nawet domyśla ..

I to darmo, już podobno nigdy przekonać me 
zdołamy publicystyki lwowskiej, że w pohtyce 
dziennik nasz nie zna osobistości, że w całym 
kraju nie ma nikogo, pod kulibyśmy dołki kopali, 
a nikogo, kogobyśmy wynosili. I  dziwny też to 
stosunek demokratycznej paityi lwowskiej i arysto
kratycznej partyi krakowskiej. Tam wszystko roz
strzyga się o osoby, o obalenie lub btzwzględną a 
niezręczną obronę pewnych imion, dzienniki jak 
stronnictwa rozdzielają się jak na dawnych sejmi
kach według klientieli rodów. Możnowładoze spory

przedłuża demokratyczna tendencja, ozy to zwrą 
ci-jąc orłą usilusść na strącenio j epcniewieram- 
tego lub innego historycznego nezsiska, albo też 
podejmując się wrzekomo oczyszczania tarczy her- 
jowej, choćby ona nie była splamioną. Arysto

kratyczny Kraków wołać musi do demokratyczne
go Lwowa: zapomnijcie o osobistościach i rodach, 
nie wznawiajcie zmory mrżniwladcsych zapasów, 
itóre tylko dzięki tym harcom dziennikarskim, 
przesuwają się jak fata, morgana , bo już nie 
istnieją w rzeczywistości; nic wyciągacie ze sta
rego arsenału sztandarów familijnych, aby się o nie 
po dawnemu z nową zawziętością spierać, db&j- 
cie o rzecz a nie o osoby, którym najgorszą od
dajecie usługę zarówno waszą reklamą niezręczną, 
jak waszą potwarzą. Dawniejsza klientela szla- 
cheoka dobywała szabel na sejmach i Bejnńkecb, 
kiedy się możnowładcy poróżnili między sobą — 
dzisiaj z«ś, choć nie ma cienia antagonizmu u góry, 
to na dole demokratyczna klientela dziennikarska 
rąbie się na piór*, ale zawsze o jakieś historyczne 
nazwisko; za lub przeciw, wszystko jedno, prasa 
jedynie afirmuje owe możnowładcze tr&dycye, czę
sto bez żadnego‘udziału tych, w imię których walka 
oię toczy.

Otóż z Krakowa zrobiliśmy m ałą ekskursyę do 
sejmikującego i polemizującego Lwowa, a ponieważ 
w tej części dziennika wyrzekamy się raz na zawsze 
polityki, a wymijać zwykliśmy o ile mcżności po
lemikę, przeto jakby *a cx?iacyą powyższego zbo- 
ozenia ‘ wezwiemy czytelników naszych na piel
grzymkę do Jasnej Góry, choćby nam miano za
rzucić, że miasto krakowskich nowiu puszczamy 
się na wędrówki. Wszak przy zbliżającej się p o 
rze letniej i w yszuk iw an iu  miejsc wyoieczek, do 
brze przypomnieć, żo Kraków tak  zbliżony do Czę 
stochowy, że nie już »»» takich jak dawniej 
przeszkód p aszp o rto w y ch , ąm wielkich trudów dla 
chcących zwiedzić to polskie Loretto.

Prawda, że mimo kolei żeiaznej, zbliżającej i tak 
nieodległą przestrzeń między Częstochową a K rt- 
towem, tę przestrzeń, którą niegdyś najpierw oczy
ścił Czarniecki od wrega — to jedcak droga do 
Częstochowy może się zawsze nazywać pielgrzymką, 
dzięki licznym i długim przestankom.

Pielgrzymka ta  kolejowa bodaj czy nie uciążli
wsza niż piesza pielgrzymka pątników, którzy idą- 
kompaniami z krzyżem i chorągwią, śpiewając pie 
śai pobożne przez całą drogę, utrzymują dachs 
w jednym religijnym nastroju. Jadąc koleją do 
Częstochowy, utrzymać tego nastroju, tego skupie
nia niepodobna, bo rai&eto pieśni pobożnych w cza
sie parogodzinnych przestanków na granicy i in
nych stacjach, g*ar słykającego się na piaskach 
Szczakowy świata rosyjskiego ze światem memiecko- 
żydowskim wprawia w bolesną zadumę. Nie be? 
przyczyny wybrać musiano na drogi krzyżowe mię
dzy trzema działami dawnej Polski tę pustynię, 
w której nie ma już nawet kamienia na kamieniu, 
ale tylko wielka kupa piasku żółtego. Pustynią 
kończy się kultura germańska, od pustym zaczyna 
eię świat rosyjski. Polska została wymazana me 
tylko z kart politycznych Europy, m0 wtmeje 
ona także na mapach kolejowych. Jakoż przejezdni 
słysrąo do granicy szwargot po większej części 
pruskich żydów, a petem nagle uderzeni czerwone 
mi koszulami rosyjskich posługaczy na komorze, 
mongolskiemi rysami żandarmów w długich pła
szczach i pikelhaubacb, mogliby tutaj zapomnieć 
zupełnie, że są w tej Polsce, o której wiele pię
knych rzeczy mówi historya. Ilekroć tę granicę 
nrzejeżdżamy, zawsze na9 zadziwia to usiłowanie, 
aby na pierwszym zaraz kroku przy wBtępie na 
terytoryum państwa rosyjskiego stawiać herkule
sowe słupy odrębnej .cywihzacyi, *  raczej odrę 
bcego barbarzyństwa. Demonstracyjnie, że tal 
powiemy, prezentuje się Rosya Europie wśród 
tych piasków, zapełniwszy dworzec typami wielko-

ruskimi lub mongolskimi różnego czynu, od posłu
gacza aż do wyższych urzędników i oficerów; de
monstracyjnie swego wyłącznego systemu paszpor
towego i policyjnego przestrzega tutaj.

Zsnim cokolwiek polskiego przypomni przeszłość, 
wszystko tu przeraża przy sarnim wstępie tą  grozą 
laństwa białego Cara — a pewni jesteśmy, że każda 
comora gra dozna w Finlandyi lub na Syberyi, nie 
wygląda inaczej jak w Maczkach. A jednak część sło
wiańskiego charakteru skłonnego do naśladownictwa 
przebija się zawsze obok tej tendencji do odrębności; 
drobny szczegół to, ale charakterystyczny : do wojny 
prusko-fran uskiej uwijały się tutaj kepi na wzór 
francuskich, dziś wozystko zastąpiły pikelh&uby 
) ruski©.

Wszystkie te smutne i wstrętne myśli m ają czas 
owładnąć duszę, bo przestrzeń kilkomilową cd Trze- 
jini do Ząbkowic przebywa się więcej stojąc, niż 
adąc. Jestli to zmowa kolei austryackich z koleją 

warszRwskc-wiedeńską, aby przejazd ten uczynić 
jak najprzykrzejszem. Ze strony kolei austryackich 
byłby to objaw patryotyczny, aby wszyscy opuszcza
jący granice państwa rakuskiego, tam bardziej ża
łowali swobód i wygód, jakich używa podróżny w 
Austryi, natomiast ze strony rosyjskiej jest to wy
raźna dążneść, aby przybywający mieli znów czas 
rozważać straszną potęgę białego Cara, wyrytą na 
każdem obliczu m u n d u ro w y ch , czyli mówiąc po ro
syjsku na każdej roży.

Skracając zbyt znaną i nużącą drogę, a chcąo 
wrócić jeszcze do Krakowa, niemożemy jednak pc: 
wstrzymać eję od podzielenia się kilką wrażeniami 
Jasnej Góry, które dla wielu mogą być przypom
nieniem, dla innych zachętą.

Schludne miasteczko u podnóża Jasnej Góry roz
łożyło się w znak krzyża, gdyż Bkładają go tylko 
dwie przecinające się ulice, z których jedna zamie
ni* się w piękną aleję lipową i biegnie aż do pod
nóża widnej zdała wysmukłej wieżycy kościoła N.
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łalności od podnoszenia kwestyi, która mogłaby 
znaleść poparcie większości w Izbie, ale którćj prze
ciwną jest opinia publiczna we Franoyi.

We włoskim parlamencie reforma nie napotka, 
jak pisałem, żadnój trudne ści i już dawne projekt 
nowej ustawy mógłby znaleść i potwierdzenie se
natu i sankcyę korony, lecz znowu p. Yi soon t i -  
V e n o s t a  nie chce brać na swoją odpowiedzial
ność pierwszego w tej mierze kroku, araczój woli 
po za plecami Francyi przystąpić do zmian kapi- 
tulacyjnych, Francya która im się najdłużej opie
rała, dzisiaj ma wziąść inieyatywę i pierwsza zro
bić tak ważne ustępstwa na korzyść Egiptu. Czy 
osłabianie stosunku zależności Chediwa od Kon
stantynopola przyniesie korzyść Franoyi, to przy
szłość pokaże, ale jeżeli dyplomacya francuska nie 
grzeszyła bystrością za czasów cesarstwa, to dzi
siaj jeszcze dziwniejszej i trudniejszej do zrozu
mienia trzyma się polityki.

W tych dniach ostatnich zniesiono pocztę fran
cuską w Kairze. Fakt to niewiele znaczący, ale 
sposób, w jaki traktowano jedno jeszcze z pier
wszorzędnych państw europejskich, najlepiej do- 
wedzi, źe Egipt ma potężnych opiekunów, którzy 
pozwalają mu odgrywać rolę państwa silnego i nie 
zależnego, kiedy idzie o upokorzenie Francyi. Ter 
min umowy pocztowój między Francyą i Egiptem 
nadchodził, Chediw odmówił przedłużenia go i 
bez uwiadomienia nawet, w dniu oznaczonym za
trzymał pocztę francuską w Aleksandryi. Konsulat 
zawinił, że nie przewidział tego energicznego kro
ku i wystawił własny rząd na przegraną i upoko
rzenie, a kolonię francuską na zawód i straty ma- 
teryalne. Ściśle biorąc, rząd egipski był w swojem 
prawie, ale jeżeli między prywatnemi osobami pra
wo rozstrzygać musi, gdy do kompromisu strony 
przyjść nie mogą, to w dyplomatycznych nieporo
zumieniach, państwa starają się nie dopuścić tych 

ostatecznych kroków. Cóż dopiero, gdy jedną stro
nę przedstawia Francya a z drugiej stoi Egipt ?i Mi
nister spraw zagcaniczoych powinien był zaw ado- 
mić konsulat francuski o postanowieniu rządu i nie 
narażać się na oziębienie stosunków z państwem, 
które, lubo osłabione i zgnębione, nie utraciło je
dnak jeszcze swego znaczenia. Przed czterema la
ty innój byłby się trzymał polityki wicekról i jego 
ministrowie.

Dla tego, że p. Bismark uśmiecha się protek 
cyonalnie, a książę Gorczakow przychylnie ku Ni
lowi spogląda, Egiptowi się zdaje, że Francya wy
kreślona z karty europejskiej i że można zupełnie 
na nią nie zwracać uwsgi. W reformie sądowej, 
tak bardzo upragnionej przez wioekróla, mogłaby 
jednak Francya znaleść korzystny dla siebie od
wet, ale zdaje się, że jój dyplomaci nie znają 
Wschodu zupełnie, ani umieją korzystać z przyja
znych okoliczności.

Dr N a c h t i g a l ,  czyli jak go tu zowią Edr i s -  
efendi, o którego pieszej podróży przez wielką 
część Afryki pisałem dawniój, czekając końca zi 
my i nadejścia cieplejszój pory w Europie, porząd 
kuje swoje notatki, wrażenia i wspomnienia z czte 
rech lat przebytyoh między nieznanemi dotąd ple 
mionami, by powróoić z gotowym prawie opisem. 
Dzieło to będiie niemało zajmujące, a oprócz 
szczegółów zajmujących dla specyalistów, zawie
rać na wiele ciekawych i nawet tragicznych epizo
dów z podróży tego niezwykłego człowieka. Dr 
N a o h t i g a l  nie wszędzie bywał gościnnie przyję
ty i razy kilka widział sięj w’ prawdziwem nie
bezpieczeństwie. W ostatnim roku będąc wzięty za 
szpiega i wtrącony do więzienia, blisko przez mie
siąc prowadził układy o własne życie, codziennie 
oczekując śmierci. Ucieczka też jedynie od niśj go 
ocaliła. „Musisz wiedzieć, mówili mu dzicy, o ja
kimś skarbie, którego my nie znamy, kiedyś opu
ścił własny b a j i rodzinę, by potem swoich tu 
przyprowadzić, nam pekój zakłócić i kraj nasz 
opanować." Ci murzyni nie źle rozumowali, i jeżeli 
kiedyś ujrzą w pośród swoich jarów wojsko egip
skie, żałować będą, że dozwolili ujść cudzoziemco
wi. Skromność i prostota p. Nachtigala będzie naj
lepszym dowodem autentyczności jego opowiadania.

H a s s a m a n ,  emir Darfuru, a stryj zabitego suł
tana, przybędzie niedługo do Kairu zapewne na 
koniec swego życia. Wicekról chce go przyjąć bar
dzo uroczyście, wyznacza mu na rezydenoyę jeden 
ze swoich pałaców, a statki już wyprawiono do 
SoakdD, bo gość z Chartum nie Nilem, ale morzem 
Czerwonem przybywa. Emir ohociaż w pewnego ro
dzaju niewoli, chce z wielkim przepychem wystą
pić. Orszak jego składa się z czterdziestu prze
szło osób, a Chediw ma czternaście koni dostać 
w podarunku. Przypomina to historyę Szamila. 
Widccznie polityka rosyjska znajduje w Egipcie 
naśladowców.

Kraków U  kwietnia. Otrzymujemy nastę
pujące pismo:

O zapobieżeniu zadłużania się włościan.
Aby rząd do wniosku posła Rydzów akie go mógł 

przeprowadzić zmiany w ustawach i obmyśleć sku
teczne środki zapobieżenia obdłużaniu się włościan, 
musi dokładnie zbadać stosunki społeczne w ró
żnych krajach państwa, a nawet w szczególnych 
okolicach naszego kraju odmienne. Uważam przeto 
za obowiązek, aby każdy, kto ma z ludem bliższą 
styczność, wyjaśniał wiadome mu stosunki, poda
wał projekta, jakie za stosowne uważa, aby potem 
na niedostateczność lub wadliwość ustaw nie przy
chodziło narzekać. Robię więc początek w nadziei, 
iż kraj sam przyjdzie w pomoc rządowi w tej tak 
wielce obchodzącej nas sprawie. W okolicy mego 
urzędowania, to jest w powiecie Starosądeckim, 
ichwa nie bardzo zapuszcza korzenie; lud górski 
ubogi lecz oszczędny, lud w równiach naddunaj 
skich zamożny, pożyczki udzielają włościanie wło 
licianom na odsiewek, od 100 złr. rocznie kawałek 
i;runtu pod korzec wysiewu, co odpowiada prowi- 
zyi 8 do 12°/0. Zadłużają się i lichwę płacą tyl- 
(o pijacy, a pijaństwo uważam w oałym kraju na
szym za główną przyczynę wywłaszczania włościan, 
’rzeciw temu złemu wszystkiemi siłami walczyć należy.

Jednym z wielu innych środków umniejszenia 
pijaństwa uważałbym u s t a w ę  z a b r a n i a j ą c ą  
d o c h o d z e n i a  sądowego  p r e t e n s y j n a  kon
sumencie  za k r e d y t o w a n e  n a p o j e ,  n i e 
mni e j  u z n a j ą c ą  n i e w a ż n o ś ć  k o n t r a k t ó w  
z a s t a wn yc h ,  z t e g o  p o c h o d z ą o y c h  tytułu.

Skoro pretensye z gry w karty nie mogą być 
sądownie dochodzone, dla czegoby ograniczenie to 
nie mogło obejmować pretensyj za napitki, które 
zarówno Bą niemoralne, a więcej szkodliwe i nie
bezpieczne? Każdemu, choćby z licznych anekdot 
wiadome są nierzetelne postępowania karczmarzy 
itp. przypisywania długów i obrachunki karczemne; 
w sądach toczą się po śmierci każdego gospoda 
rza spory karczmarza przeciw spadkobiercom i 
znaczne długi, pochodzące czasem z kilkunastole
tnich kredytów.

Pijak nie może przysięgać na nierzetelność ra
chunku, bo nie był w stanie poczytalnym, tern 
mniej mogą to czynić jego spadkobiercy, lub ku
rator masy spadkowej. Z licznego doświadczenia 
wiem, iż następuje zwykle ugoda, a spadkobiercy 
mimo utargowania czegoś z zaskarżonej sumy, płaci, 
znaozne kwoty karczmarzowi najniesłuszniej.

Gdyby ustawa odmówiła prawa skargi za pre
tensye z napitków, włościanin nasz nie płaciłby 
niebyłych pretensyj, a nadto nie piłby tak wiele, 
gdyż zwykle nie nosi przy sobie znacznej gotówki, 
a nie ma na wsi sposobności na prędce oo sprzedać

Środek ten uważam za wiele skuteczniejszy od 
ustaw karnych przeciw pijakom, bo wiemy, jak 
mało wykonywane bywają u nas wszelkie przepisy 
policyjne i karne w drobnych przekroczeniach. 
W Anglii nie wiem, czy z powodu podobnej usta
wy, czy ze zwyczaju, szynkarz nie naleje kieliszka 
wódki, nie odebrawszy wprzód zapłaty. Dawnie, 
w Węgrzech karczmarze nie mogli sądownie docho
dzić pretensyi na włościanach wyżej 2 złr.

Nagłe dorabianie się karczmarzy, którzy bez 
grosza rozpoczynają Bwój zawód, nie może powstać 
ze zysku za sprzedawaną wódkę, która u nas przy 
silnej konkurenoyi propinaoyjnej jest bardzo ta
nią, a czasem niżej rzeczywistej wartości bywa 
sprzedawaną.

Poruszając myśl podobnej ustawy, którą zdaniem 
mojem łatwo przeprowadzić, nie wątpię, iż znajdą 
się iane zaradcze środki przeciw groźnej lichwie i 
wywłaszczaniu włościan.

Stary Sącz. Adolf Vayhimger
notaryusz.

Rada szkolna krajowa mianowała nauczyciela Ze
nona P o p i e l a  w Proszowej rzeczywistym nauczy
cielem szkoły etatowej w Proszowej; nauczyciela 
szkoły ludowej w Zawoji Franciszka Kryś  tę, rze
czywistym nauczycielem szkoły etatowej w Zawoji; 
tymczasowego nauczyoiela szkoły etatowej w Suoho- 
dołach Pawła Sochack i ego ,  rzeczywistym nau
czycielem tejże szkoły; tymczasowego nauczyciela 
w Lopuszanach Daniela Fe r e n s a ,  rzeczywistym 
nauczycielem szkoły etatowej w Zagórzu; nauczy
ciela w Kluwińcach Jana H ł ad y j a ,  rzeczywistym 
nauczycielem szkoły etatowej w Dobrowodach; na
uczyciela Pawła Ł a w r o w a  w Siemianówce, rze- 
ozywistym nauczycielem szkoły etatowej w R&szłow- 
cach; nauczyciela szkeły ludowej w Piwodzie Mar
celego F r a n k i e w i c z a ,  rzeczywistym nauczycie
lem zawiadującym stale szkołą filialną w Piwodzie, 
i dotychczasowego nauozyciela w Beckersdorfie Ka
rola Wanozyckiego ,  rzeczywistym nauczycielem 
szkoły etatowej w Krasnem.

W ie d e ń  13 kwietnia. Od 10 kwietnia bawi 
N. Pan w Zadarze, gdzie przywitany został z pra
wdziwym zapałem, jak doniosły telegramy. Nis 
jędziemy na tern miejscu opisywali po szczególe 
uroczystości, przytoczymy tylko odpowiedzi N. Pana 
na mowy niektórych dygnitarzy, te bowiem zazwy
czaj mają pewną cechę polityczną. I tak po pier
wszych przywita niach odbył N. Pan przegląd kom
panii honorowej i udał się do pawilonu, gdzie u- 
dzielał posłuchania. Na przemówienie burmistrza, 
odpowiedział N. Pan: „Osobliwie mile dotykają 
śnie uczucia wierności i przywiązania ku Mnie i 
śojej dynaatyi, które Pan, Panie Podesta, wypo

wiadasz w imieniu miasta i gminy Zadaru. Cieszy 
śnie przedewszystkiem, że mogłem poświęcić temu 

miastu chwilkę pobytu, miastu, którego rozwojowi 
poświęcam zawsze Moją ojcowską trosliwość. Bądź
cie Moi Panowie przekenari o mojej łasce!"

Odpowiedź tę N. Pana przyjęto z nieopisanym 
zapałem. Cesarz zaszczycił następnie kilku oby
wateli serdecznem przemówieniem, poczem rozpo
czął się uroczysty pochód do miasta przez wspa
niały łuk tryumfalny. Niezliczone tłumy ludności 
ustawiły się wzdłuż ulic przepysznie ustrojonych 
w chorągwie o cesarskich barwach. W oknach ka
mienic i domów umieszczone były portrety N. 
?ana, w innych znowu miejscach spadały z okien 
światy, bukiety i wieńce pęd stopy Monarohy. Try
umfalny ten pochód minął jeszcze kilka innych łu
tów tryumfalnych i skończył się przed kościołem 
katedralnym, gdzie przed głównym wchodem o* 
czekiwał Arcybiskup przybycia Najdostojniejszego 
gościa.

Na przemówienie Arcybiskupa w języku włoskim 
odpowiedział N. Pan: „Z sercem wzruszocem watę 
puję do tego świętego przybytku, do tego świetne 
go pomnika tradycyjnej bogobojności ludu. Nie
chaj do modłów Waszych przyłącią się Moje naj
gorętsze życzenia pomyślności dla Mojej ukochanej 
prowinsyi Dalmacyi, którą oby Najwyższy zechciał 
uszczęśliwić swem błogosławieństwem".

Następnie wszedł N. Pan do wnętrza kościoła i 
po uroozystem nabożeństwie udał się do swej re- 
zydenoyi pomieszczonej w pałacu Namiestnictwa. 
Tu nastąpiły przedstawienia.

Na przemówienie Wydziału krajowego odpowie
dział Cesarz: „Hołd, jaki Panowie składacie Mi w 
Imieniu Mojego królestwa Dalmacyi, przyjmuję z 
osobliwszem zadowoleniem. Błogo mi na sercu, iż 
bawię w pośród tego dzielnego ludu, który w do
brych i złych dniach zawsze stał wiernie przy Mo
jej dynastyi i przy Państwie, i Imieniu austrya- 
ckiemu przynosił sławę nawet w najodleglejszych 
krańcach świata. Troskliwość moja będzie zawsze 
skierowaną ku rozwojowi tego kraju, który, lubo 
nie posiada zbyt korzystnych warunków do upra
wy roli, mimo to przez znakomite właściwości 
swych mieszkańców i przez swe położenie powo
łanym jest do zajmowania zaszczytnego miejsca w 
Państwie. Zanieście Panowie Waszym mocodawcom 
Moje pozdrowienie i zapewnienie trwałej Mojej 
przychylności".

Następnie przyjmował NPaa duchowieństwo, wpro
wadzone przez Arcybiskupa. Na przemówienie tego 
ostatniego odpowiedział Cesarz: „Z osobliwszem 
zadowoleniem przyjmuję wyraz lojalnego przywią 
zanis, który Panowie składacie Mi w Im ieniu Da 
chowieństwa tej dyecezyj. Moje najgorętsze żyćzo 
uia są ku temu skierowane, ażeby bogosławiefistwo
Niebios towarzyszyło zawodowej czynności ducho
wieństwa, które, jeżeli w sercach ludności zaszcze
pia i krzewi zasady zgody i pokoju, wypełnia je
den z najszlachetniejszych obowiązków swego urzę
du. Nie wątpię o tern, że i na przyszłość ducho
wieństwo tej dyeoczyi hołdować będzie tym zaea 
dom chrześciańskiej miłości."

Przy przyjęciu duchowieństwa obrządku grecko 
wschodniego odpowiedział NPan na przemówienia 
fiskupa Knesewicza: „Wyrazy przywiązania do Mo
jej dynastyi i Państwa przyjmuję z zadowoleniem. 
Oby zawodowa działalność duchowieństwa powie
rzonego Pańskiemu kierownictwu była i na przy
szłość przejętą takiemi uczuciami, i oby wszędzie 
zapanował duch umiarkowania i jedności do osią
gnięcia zakreślonych celów życia. Najwyższy dopo
może Waszej działalności, obfitej w błogie nastę
pstwa."

Następnie przyjmował NPan generała Peesicha, 
generała Georgevicha, naczelników wszystkich władz, 
korporacyj, agentów konsularnych Turcy i, Włoch i 
Grecyi, nareszoie Izbę handlową i przemysłową. 
Na przemówienie prezydenta Izby handlowej odpo
wiedział Cesarz: „Wyraz wiernego przywiązania 
złożony Mi przez Panów, przyjmuję z osobliwszem 
zadowoleniem. Troskliwość Moja jest zawsze skie
rowaną ku rozwojowi handlu i przemysłu tych o- 
okolio, które dzięki pomnażającym się środkom ko
munikacyjnym na stałym lądzie i na morzu, mają

świetną przyszłość przed sobą. Wy Moi Panowie, 
tudzież Wasi mocodawcy, ożywieni gorliwością i za- 
pałem, będziecie korzystać z stosunków i gorliwie 
dążyć ku owemu materyalnemu powodzeniu, które 
osiągnięte być może tylko za współdziałaniem o- 
gółu. Zapewniam Was, Moi Panowie o Mojej Ce
sarskiej łasce I"

W końcu przyjmował NPan Izbę adwokacką, de- 
putacye rozmaitych gmin prowincyonalnych n na
stępnie zaszczycił Swemi odwiedzinami dom Na
miestnika.

Królestwo Polskie.
Goniec urzędowy zamieszcza następujące dwa 

akts, tyczące się przejścia Unitów dyeoezyi Chełm
skiej na prawosławie:
Najpcddańsza prośba duchowieństwa Chołmskiego. 

Najjaśniejszy Monarcho,
Najmiłościwszy Panie!

Wszystkie starożytne prowineye ruskie, które do
stały się pod panowanie Polski i w końcu XVI 
wieku przez Unię z Rzymem oderwane zostały od 
wspólności z prawosławiem, po połączeniu się z 
Rosyą miały już szczęście z całą ludnością, która 
wyniosła z odwiecznej walki z katolioyzmem i po- 
lonizmem, nietykalne grecko wschodni obrządek ko
ścielny, język rodzinny i tradycye ojców, połączyć 
się napowrót z jedynym, świętym prawosławnym 
Kościołem. Tylko sama Chełmska dyecezya grecko- 
unicka, z niezbadanych wyroków Wszechmocnego 
Boga, która podległa nieszczęsnemu losowi, pozo
stawania przez dłuższy cza3 pod obcem panowa
niem, przebywała dotychczas w grecko-unictwie i 
w zależności cd papieżów rzymskich, którzy zarzą
dzali sprawami kościelnemi, iak okazały odległe 
wypadki i niedawne doświadczanie, nie w duchu 
łagodności i miłości nauki Chrystusa, nie na do
czesne i nie na wieczne zbawienie wiernych. Przez 
potężne słowa Waszej Cesarskiej Mości, skruszone 
zostały więzy ciężkiego nad ludem ruskim prawa 
poddaństwa, które bardziej, niż gdziekolwiek stra- 
sznem było w kraju tutejszym, znajdującym się pod 
wpływem innowierców, usiłująoych obrać na ślepe 
i posłuszne narzędzie intryg politycznych, tutejszą 
ludność ruską, która zawsze tchnęła gorącą miło
ścią dla rodzinnej ziemi ruskiej. Następny po wy
swobodzeniu włościan, szereg rządowych środków 
i postanowień, zmierzających do dobra ludu s du
chowieństwa, a szczególnie nadane hojną ręką Wa
szej Cesarskiej Mości obfite fundusze, na kształ
cenie wszystkich etanów w duebu ruskim, ożywiły 
lud i obudziły w nim głuchnące pod naciskiem 
oboych, nieprzyjacielskich wpływów, poczucie sta
rożytnej jedności ludowej i kościelnej, z pozostałą 
Rosyą, które wypowiada się obecnie, przy niezmor
dowanych pracach wiernego ludowi duchowieństwa, 
przez szczere życzenie zupełnego połączenia się 
uapowrót z Kościołem prawosławnym, wyrażane 
tak w oświadczeniach osób pojedynczych, jak i w 
uchwałach całych parafij.

Silnie przeświadczeni o czystości dogmatów świę
tego prawosławnego wszeohrosyjskiego Kościoła, o< 
wspólności, z którym tak długo byliśmy oderwani 
i ożywiani troską, o dobro powierzonych ram i 
jednomyślnych znami wiernych, postanowiliśmy u- 
pnś6 do stóp W aszej Cesarskiej Mości, i rajęod- 
daniej prosić o utrwalenie dalszego losu ruskich 
Unitów dyecezyi Chełmskiej, przez dozwolenie im 
połączenia się napowrót z ich praojcowskim Ko
ściołem prawosławnym, abyśmy wszyacy jednem 
sercem i jedntmi ustami chwalili Boga i modli i 
się z całym ludem ruskim o zdrowie i pomyślność 
Twoją, Najpobożniejszy Monarcho, dla szczęścia 
kwitnięcia drogiego nam kraju rodzinnego -  ziemi 
ruskiej.

Na dowód ogólnego naszego życzenia tego, ma
my szczęście złożyć ułożony przez nas: zarządzaj* - 
cego dyecezyą Cholmską, duchowieństwo katedral
ne i członków konsystorza tejże dyecezyi, w mie- 
ścis Chołmie, w dniu dzisiejszym akt wspólny, *
przytem własnoręczne deklaracye duchowieństwa 
dyecezalnego.

Waszej Cesarskiej Mośoi 
najpoddaniejsi: 

Administrator Chołmskiej dyecezyi grecko-uni
ckiej, starszy protojerej katedralny Marceli Pop i e  .

Starszy protojerej katedralny, archiprezbiter Jó
zef Wójcicki .

Rektor seminaryum duchownego, starszy proto 
jerej katedralny Hipolit Kr yn i ck i .

Sekretarz konsystorza duchownego, protojerej ka 
tedraloy Jan Hoszowski .

Członek konsystorza duchownego, protojerej ka 
tadralny Makary Chojnacki .

Członek konsystorza duchownego, nauczyciel se 
minaryum, X. Ignacy Hojnacki .

Członek konsystorza duchownego, nauczyciel re- 
;ii sześoioklasowej szkoły żeńskiej, X. Michał 

~ ob r i ańsk i .
Inspektor seminaryum duchownego, X. Ambroży 

i e tn ioki .
Wikarjusz katedralny, X. Jan Makar .   ̂
Wikary usz katedralny, X. Emilian B a r wins ki. 
M. Chołm 18 lutego 1875 r.
Protokuł duchowieństwa katsdrainego i kon

systorza dyecezyi Chełmskiej.
Dnia 18 miesiąca lutego bieżącego 1876 r. ze- 

irało się na posiedzenie, pod prezydencyą admi
nistratora dyecezyi Chołmskiej, katedralne ducho
wieństwo katedry Chołmskiej i konsystorz ducho
wny dyecezyi Chołmskiej.

Sekretarz konsystorza odczytał nadeszłe do zwierz
chności dyeceeyalnej raporta dziekanów: augusto
wskiego z 16 stycznia N. 25, hrubieszowskiego z 
2 lutego N. 32, chołmaki go z 5 lutego N. 46, to
maszowskiego z 8 lutego N. 112, kraBnystawskiego 
z 8 lutego N. 21, zamestskiego z 8 lutego N. 21 
i biłgorajskiego z 9 lutego N. 30, oraz telegram 
z 16 lutego, z dołączeniem oznajmień szczerego 
życzenia duchowieństwa parafialnego tych dekana
tów, powrócenia wraz z wiernymi na łono Kościoła 
prawosławnego, do którego odwiecznie należeli nasi 
przodkowie i pozostawania w niezmiennem posłu
szeństwie Najświątobliwszemu, Wszechrosyjskiemu 
Synodowi Rządzącemu. Następnie administrator 
larafii zawezwał zebr arie do wypowiedzenia swej 
opinii w powyższym przedmiocie. Zebrani powszech- 
stronnem i dojrzałem rozważeniu cb;co( go połc że
nią rzeczy w dyecezyi Chołmskiej i zważywszy, że 
będące obecnie w parafiach w pomienionych deka
natach duohowiaństwo, z wyjątkiem kilku księży z 
liczby 128 probcstciów, jednomyślnie prosi zwierz
chność dyecezyalcą o wyjednanie Najmiłościwszego 
zezwolenia Monerszfgo na połączerie się napowrót 
i powierzonych im parafian z Kościołem prawosła
wnym, i że w gubernii Siedleokiej już nastąpiło 
włączenie się napowrót znacznej większośoi gre- 
cko-unickich parefij dyecezyi Chołmskiej, pozostałe 
zaś nie zaniedbają pójść za ioh przykładem, po- 
stanowili •

po lsze, ułożyć i podpisać akt o połączeniu się 
napow rót Chołmskiej dyecezyi grecko-nnickiej z pra
wosławnym Kośoicłem wszechrosyjskim;

po 2gie, ułożyć i podpisać najpoddanniejszą proś
bę o Najwyższe zezwól nie na takowe połączenie 
się napowrót;

po 3ńe, prosić administratora dyeoezyi o przed
stawienie Rrądowi o niniejszem postanowieniu i o 
wyjednacie upoważnienia do złożenia tej najpod- 
danniejszej prośby z dołączeniem aktu o połącze
niu się napowrót i oryginałów oświadczeń ducho
wieństwa, za pośrednictwem wybranej w tym celu 
deputacyi greck o-unickiego duchowieństwa, składa- 
ącej się z administratora dyecezyi, dwóch proto- 
erejów katedralnych i wszystkich dii-kanów wyż 
wspomnianych dekanatów.

Protokół ozytali i podpisali: administrator dye
cezyi Chełmskiej, starszy protojerej katedralny Mar
celi Popiel; starszy protojerej katedralny, archi
prezbiter Józef Wójcicki; rektor seminaryum du
chownego, starszy protojerej katedralny Hipolit Kry- 
nioki; sekretarz kcnsy*tcro», protojerej katedralny 
Jan  Hoszowski; osłonek konsystorza duchownego, 
protojerej k&tearelny Makary Chojnacki; członek 
konsystorza duchownego, nauczyciel seminaryum, 
ksiądz Ignacy Hojnacki; członek konsystorza du
chownego, nauczyciel religii szcścioklasowej szkoły 
żeńskiej, ksiądz M-chał Dobriasski; inspektor se- 
minaryum duchownego, ks ąda Ambroży Sietnicki; 
wikarjusz katedralny, ksiądz Jan Makar i wika- 
ryusz katedralny, ksiądz Emiljan Barwiński.

P ru sy .
Motyka do wniosku rządowego względem znie

sienia artykułów 15, 16 i 18 konstytucyi pruskiej 
w sprawie stosunku kościoła do państwa, które to 
artykuły przytoczyliśmy wczoraj w całej osnowie, 
brzmią jak następuje:

„Kiedy w ostatnich czasach rozpoczęto przez u- 
stawoda® stwo państwowe regulować konieczne gra
nice tegóż i kościoła, aby w ten sposób przywró
cić trwały, dla obu tych etrou uporządkowany sto- 
cuuek, rząd przekonywał się ciągle, iż jego krokom 
ustawicznie zarzuesno, że sprzeciwiają się tym 
przepisom konstytucyi, które stowarzyszeniom reli
gijnym oddają samodzielny zarząd ich spraw. Kiedy 
w r. 1873 ustawodawstwo po raz pierwszy zwró
ciło się na tę drogę, można to było zrozumieć, 
albowiem wówczas istniał jeszcze art. 15 konsty
tucyi w całej swej osnowie, która przypuszczała 
rozmaitą, ściślejszą i obszerniejszą interpretaoj ę i 
i>izez długi czas w skutek czynnego wystąpienia

Panny. Zdążając z miasta pod górę, ciężkie tu je
szcze czekają stacye: Oto jakiś klasztor kobiecy, 
i kościół z dużem oknem gotyckim w miejsce strą
conego krzyża nosi orła dwugłownego i napis ro
syjski. Pytam przechodzącego, co to być może; to 
pani a, wygnali zakonnice i zabrali kościół na po
wiat. Dalej jeszcze, nowiuteńka, okazała i nie bez 
smaku architektonicznego cerkiew prawosławna. Wi
docznie ma ona tutaj przedrzeźniać świątyni na 
Jasnej Górze. Dopiero gdy się zbliżamy do szczytu 
cudowną zdobnego warownią klasztorną z całą po
tęgą występują wspomnienia i taka owłada sercem 
otucha na pamięć tego, co się tu działo, że jut wszel
ka treska teraźniejsza milknie. Czemżeż wszystkie 
wojny niepodległości w obec taj cudownej obrony 
od Szwedów, jedna tylko Dziewica Orleańska ma 
pewną anologię wyzwolenia narodu nadprzyrodzoną 
łaską, ale i ta bohaterka Francyi, rysuje się w od
dali o ileż bardziej w mglistych barwach, niżli ten 
przeor cudotwórca. Otóż i on z poza wałów for- 
tecznych stoi ze spiżu ulany, jakby wtenczas, gdy 
zagrzewał do walki i opatrywał mury, gdy wzywał 
opieki i pomocy Matki Najświętszej. Pomnik Kor
deckiego wzniesiono tutaj na wałach w r. 1859. Bra
my klasztorne i dziedzińce wszystko tu przejmuje 
tern uczuciem, że się zbliżamy do świątyni wielkich 
tajemnic, nieprzebranych łask, co stąd na naród cały 
spływają od wieków. Niechaj nam tutaj ci, co cześć 
obrazów świętych i miejsc cudownych uważają za 
bałwochwalstwo zaprzeczą temu, że Pan Bóg jak 
wyłączną miłością otacza narody, tak wyłączne łaski 
przywiązuje do wybranych miejsc. A to źródło łask 
tutaj nieprzebrane i czuć, źe tylko potrzeba modli
twy gorącej, aby z niego czerpać. Dziś czerpie tu 
tylko lud polski i znać wielkie wynosi skarby, kie
dy wszelkie przeciw ojców wierze przebywa próbv 
Nie będziemy oprowadzać czytelników po kościele 
i kaplicy, bo są uczuoią tak przejmujące duszę, że 
ich niepodobna na zdawkową zamieniać monetę. 
Powiemy tylko, źe zarówno w bogatych es-rotaob

rozwieszonych w kaplicy jak w bogactwach skarboa 
wyryta cała historya Polski darami wszystkich na
szych królów, hetmanów, bohatyrów. Skarbiec czę
stochowski Bpisany i zregestrowany przed parą laty 
jest historycznym, że tak powiemy relikwiarzem. 
Bogactwo darów, starożytność zabytków lubo nie 
zrównanej ceny, niczcm w cb?c tych widomych tu
taj intencyj, zacząwszy od hrftów królowej Jadwigi, 
▼otum Zygmunta III, Jana Kazimierza, Sobieskiego 
i jego trzech synów aż do robót więziennych Kościu
szki. Pochwa z karabeli Króla Jana, którą złożył, 
oiągnąc na odsiecz Wiednia, buławy Rewery Poto
ckiego, Jabłonowskiego, Czarnieckiego, kostur piel
grzymi Radziwiłła Sierotki, dary papieżów, jak Inno
centego IH i Piusa V, hafty wszystkich naszych 
królowych, czyliż to wszystko niezaćmiewa mno
gości pereł i brylantów, htóremi błyszczą te pa
miątki.

Lecz do Krakowa wracajmy, przepędziwszy je
szcze wieczór w Częstochowy, zgadnijcie, w jaki 
sposób: oto na teatrze amatorskim. Zaiste to traf 
szczęśliwy, aby zwiedziwszy klasztór, gdy wieczór 
już zapadał i czas było święte mury opuszozać, na
trafić właśnie na amatorskie przedstawienie nie
ocenionej koraedyi Aleksandra Fredry „Przyjaciele". 
Ne mieceantur sacra profanie, a jednak skusiła 
nas ochota przypatrzenia się amatorom częstocho
wskim. Sztuka częstochowska zwłaszcza rymowa i 
malarska nie używa wielkiej sławy, sztuka jednak 
dramatyczna zdaje się niebyć obcą mieszkańcom 
świętego grodu, bo przedstawienie wypadło dobrze 
zwłaszcza role komiczne jak Smakosza, Wtorkie 
wicza i hr. Antennckiego.

Więc z teatru częstochowskiego wróćmy do te
atru krakowskiego. Od ostatniego naszego sprawo
zdania, teatr bywał niemal za każdem przedsta
wieniem dobrze napełniony. Udział publiczności od 
świąt coraz większy. Córka pani Angot często po
wtarzana przepełnia dotąd jeszcze salę, no najle
piej świadczy, że ze środkami jakiemi scena tutej

sza rozporządza wystawioną ona została przyzwo
icie. Dość dawno nie grany słynny dramat ludo
wy Mary a Joanna, napełn ił także w przeszłym ty
godniu teatr publicznością, która ciągłemi i huczne- 
mi oklaskami przyjmowała wzruszającą, pełną pra
wdy, i dramatyczności grę pani Hofmann w tytu
łowej roli. Jak wiadomo jest to j?dna z popiso
wych ról tej artystki, a nieraz już ocenialiśmy ją 
w Daszym dzienniku. Tu tylko zapiszemy iż pod 
względem wrażenia jakie wywiera na publiozności, 
było to najświetniejsze powodzenie w tegorocznym 
kursie. W roli Reniego p. Benda niezrównany jest 
werwą i humorem. Należy nam nareszcie oddać 
słuszność panu Dłużewskiemu, który rolę Bertran
da odegrał tak poprawnie, jakbyśmy sobie życzyli 
żeby grał zawsze.

Przedstawiane we czwartek jednoaktowe trzy 
sztuki: Celina br. Koziobrodzkiego, Inny Zamiar 
Paillerion, i Kawaler Marcowy Blizińskiego są wią
zanką, która od dawna bardzo poprawnie i staran
nie grywaną bywa na tutejszej scenie, i zawsze mi
le przyjmowaną jest przez publiczność.

Nareszcie' w sobotę ukajała się na beuefis pani 
Wolskiej pierwsza sztuka tegorocznego konkursu, 
aczkolwiek czwarta z rzędu wynagrodzona, kome- 
dya w pięciu aktach Jana Baptysty (pseudonima) 
Kupno i sprzedaż. Publiczność nader licznie się ze
brała. Przedstawienie zaś samo dowiodło, że ko- 
misya konkursowa, należycie oceniła wartość tej 
sztuki pod względem sceniozoym przyznając jej na
grodę. Wyborna gra artystów, a mianowicie panów 
Bendy, Szymańskiego, Idziakowskiego j  Podwyszyń- 
skiego w głównyoh rolach, podniosła zapewne tę 
wartość, ale zarazem wykazała i wartość literaoką, 
oraz psychiczną tego, tyle dziś ra dobie utworu. 
Dla tego też że jest, i bardzo na dobie, i że tak 
plastycznie uwydatnia charakter obecnej epoki, I 
teraźniejszego, zwłaszcza naszego społeczeństwa, 
utwór ten pomimo, tytułu swego komedyi, nie za
przeczonego humoru, i często nawet bardzo korni-

cznych scen, i sytuacyi, nie usposabia zdaniem na- 
szem widza do wesełoś i, a usposabia go raczej do 
pewnego rodzaju goryczy z jaką opaazcza teatr, 
mimowolnie zmuszony powiedzieć sobie; smutna 
prawda!

Go dziwniejsza, że właśnie rozlana w tej sztuce 
comizczność, najbardziej się do tego przyczynia. Ten 

Agapit, taki nasz głupiec, ta Flora, tak po na
szemu głupia, ta Herminka, takaż Boże mój, Her- 
minkal ten Karol także taki naszl Słowem wszy
scy tacy nasi, że aż płaksć chce się, i tak, jak 
człowiek pod wpływem scenicznego złudzenia drżał, 
żeby broń Boże pan Agapit posłem nie został wy
brany — tak samo i poza sceną doświadcza pewnej 
obawy, czy czasem w rzeczywistości tokie indywi
dua nie stają w rzędzie kandydatów do poselstwa. 
Karol nawet, najsympatyczniejsza riby z wszyst
kich postać, bo to i uczciwy chłopak i czegoś się 
uczył, i o wielu rzeczach bardzo rozsądnie ode
zwać się może, samcktoic nic nie znaczy i bez 
swojej wiedeńskiej ekscellencyi, która jak Deus 
ex machina występuje na pomoc jfgo, kroku by nie 
umiał zrobić. Słowem, szkoda i tych ludzi w grun
cie nie złych, nie głupich nad mi8rę, i tych pol
skich pieniędzy przepadłych na zawsze, i togo ma
jątku, który zapewne Żyd lub Niemiec kupi, i te
go kraju, który z takich jednostek się składa, jest 
jedynem uczuciem, jakiego się doświadcza, petrząc 
na polskie typy tego utworu. Wiedeńskie typy, a 
raczej specymeny grflnderstwa, w osobach bankiera 
Fiiblborna i Drejsaeka, jego pre kurzysty są wy
borne, wśród nich zaś Amalia, prawdziwie bankier 
ska córka, chcąca być poetyczną i sentymentalną 
W istocie zaś pozytywna, jak jedna z obligacyi banku 
jej papy, i równie czcza, jak ona, doskonale pod
nosi akcyę komedyi. Hr. Godfried von Himmels- 
burg, dziwna mięszanina dumy, honoru, wspania
łomyślność, a nawet i szlachetności, z najgłupszą 
rozrzutnością, a lekkomyślnością aż do lekceważe
nia cudzego dobra posuniętą, przyszła ofiara sa

mebójatwa, jeżeli nie spodlenia i nędzy, tern mniej 
est dla nas sympatyczny, i mimo wesołych tytua- 

cyj nie sprawia wesołego wrażenia, że przywodzi 
nam na myśl liczne tego rodzaju naszego kraju 
produkts, produkta tern szkodliwsze, że bywają 
wzorami dla różnych Agspitów, a ideałami różnych 
Flor i Hermicek — cłowem, sztuka zbyt ich wier
nym obrazem nie mniej strony naszego spółeczeń- 
atwo, aby być komiczną i sprawić wrażenie ko
medyi.

Znakomity jej autor, innego zapewne nie zało
żył sobie celu, jak powiedzieć prawdę — zaś tie w 
wesołe on pisząc ją usposobieniu, pocieszającej swej 
sztuce cechy nadać nie chciał, i na tej drodze 
spotkał się z utalentowanym autorem Żyda. Tak, 
jak w Żydzie, nie widzimy w Kupnie i sprzedaży, 
ani jednego charakteru dodatniego, ani jednej pię
knej duszy, ani jednego nie skrzywionego umysłu. 
Najlepsze utwory rosyjskich autorów dramatycznych 
Gogola i Ostrowskiego, tym właśnie brakiem stro
ny dodatniej są doskonałe, ależ bo tej w spółe- 
czeństwis rosyjskim brakuje, czyżby i u nss tak 
być już miało? Nie — nie chciejmy tak nisko się 
stawi*ć, przypiszmy to raczej wyjątkowemu poło
żeniu naszego kraju, w którym to co złe rzuca się 
łatwo w oczy, co zaś zacne i dobre, tak jest po 
różnych kątach i domowych zagrodach ukryte, że 
tego ludzie, nawet szczególe ie tern się zajmujący, 
dopatrzeć nie mogą, a prosić ich wszakże trzeba, 
żeby dopatrzeć się starali i tym, oo znajdą, piękne 
prace swoje zasilać i ubarwiać chcieli. Trudno bo
wiem wyrazić uczucie, pod wpływem którego wy
chodzi się z widowiska, ogołoconego z wszelkiego 
moralnego piękna, a w którem tylko głupstwo na
sze lub szpetneść moralna, plastycznie tą uwyda
tnione.
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biskupów katolickich i zezwolenie ze strony vrlads I przysięgłych proces B zienm kaP olsk iego  osk®r S
rządowych otrzymywał zastosowanie przechodzące przez p. Stanisława Dobrzańskiego, artystę dr y-
iego istotne znaczeni?. Aby to istotae znaczenie cznego, syna właściciela Gaz. Narodowej o obrazę czci. 
iasno przedstawić, było zadaniem ustawy z Bgo I Sąd nznał redaktora Dzień. Pol- p.
 10*73 .  • m i.łc  nm  n rl«ć nnwazfii hrei I winnym i skazał oskarżyciela na kos

—■ O stanie wód Wisły i Wisłoki dochodzą Gaz.
11 b.m.: W so

rzeć naBłeszyński z Wiessbaden, F. Meysner z Wieruszyc, I polityce antikościelnej kanclerza. Dość^ spoji
.  p— i a , > .  w ab L « . . z  i ^ | ^ £ ^ l j B S S Ł 4 Ł ,S 5 * E ę

L. Schosberger z Pragi, Ernest Bunge kupiec z Ber
lina Mieczysław Marynowski Dr med. ze Lwowa, Jan 
Fuchs kupiec z Bytomia, Otto Hirscbfrld z Wiednia, 
Zygfryd Taussig z Cieplic.

i zrozumiałej wiadomości, że takżo samodzielny - . i i v „ . w . n
zarzad spraw kościelnych podlega prawu z wierzch- Lwowską  wiadomości następujące z d  11 b.m.. w s o - _______
ntptwa neń .twa iea i ustawodawstwa i nadzoru botę 10 b.m. wody Wisły zaczęły podmulać i niszczyć TYD'7T?/1T ATI P A T  T T Y f l Z N Y
f i ' ‘J & l i  i ^ o l r y ™  d d * j  < 4  w . . . .  a.  PRZEGLĄD P O L U  iL Z J N  I .

fcałdnmn .,r«vHn*nnin ustawy kcścielao-1 pnia, ie zachodziła obawa, iż śluza ta zostanie prz8-
jakoż

|któ» ks. Bismarka, -----  .. ,
być zapewne woda na pożar, jakim zagroziła ber

| lińska P ott.
Nordd. allg. Z tg  wraca jeszcze raz do zaczepki 

iiiemieckiej w nocie z d. 3 lutego do gabinetu

P a g o  13 kwietnia. N. Pan przybył dziś o go
dzinie 117 ,  do tutejszego portu, przywitany * za
jąłem przez tłumy ludności i przez burmistrza. 
Odpowiadając Da jego mowę, Cesarz chwalił pra
cowitość mieszkańców. Poczem udał się przez uro
czyście przybraną bramę tryumfalną i swią,e- 
cznie przystrojone ulice do katedry. W r»tus

Depesze telegraficzne.

P a r y ż  13 kwietnia. Na wczorajszem posiedzę-. — ZAA' „  ' wiUwału aie w w e-1 ludu i Baipięfcniejszoj pogoay.
■ S 5 i  I r a ^ i Ł i e c ,  . ' j a k i  U * J  ?«d»r

przeciw każdemu przedłożeniu ustawy kościelao- pnia, , -aVn.
politycznej. Ustawicznie tak w obu Iłbach sejmu, rwaną. Zarządzono energiczne środki ochronne, jakoż 
fak w organach prasy, podnoszony przeciw konsty- dzięki nadzwyczajnym wysileniem i zabiegom powiodło 
tucyiności śródków nabiera o tyle więcej wagi, że się odwrócić zagrażające w razie zniszczenia śluzy nie- 
nieookoi ludność podejrzywa czynniki ustawodaw- bezpieczeństwo wylewu. Wody Wisły przybierały w ciągu 
cze i rząd państwa " nnatenawanie sprzeciwiające | d. 10 b. m. i stan ich podniósł się o 2 cale, jednakże
się konstytucji, 
wydane, ogłasza 
nie opór stawiać 
stwo cierpieć nie
groźnych ruchów, ¥— _ . .  . . . .
obowiązkiem stan ten usunąć stanowczo, silnie i misowy 
jak można najrychlej. To udać się może tylko wte- ani ceDta 
dy jeżeli stosunek między państwem a kościołem parobków
uregulowany zostanie na przyszłość nie przez ogól- w obieg, Pouejmo"^ - ,  z " — —  I Gaety. ' Na adres młodzieży ' r z y m s k i e j ' o d p o w i a d a - 1 bno komitet aes oeuvres po
ne, zdolne do błędnej iaterpretacyi sasady, lecz talami cudzemi, 8lo^em; roblł . A  . . ą !  uoominał ją Papież, aby wytrwała w pobożno ozyc adresu, który był dzi 
tylko przez dokładne ustawy specjalne t. j. jeżeli | t8”az3 nie w jjt ie  lekko , bo I ści. Papież otrzymał wiele podarunków i album z | ^ ^ r z y a z o n ia  i przez me n

niemieckiej w nocie z d. ó lutego ao gautuesu ^  Hn-howieństwo radę miejską
brukselskiego wystosowanej i mówi mniej więoej, przyjmował N. Pan du.howienitwo. raus j

w aooie pruskiej mowy o pr.eie, a nawet o tej jej oaezelaikow włada morsk l« j edaał O -

I m e n d ę  swoich przełożonych duchownych. “""r'L;'żr«V ,V  vu^ tnrze zakonnic, składy

poprzedzających sesyj nie by- 
przybył dziś pierwszy raz na po-

zmienioną zostanie konstytucya. Lękać się tego tenM w ciężkiem więzieniu, » »'«* “ ■ I ’L m; 1 nnrlnisami ĄO000 osób.
mniej należy, że ustawodawstwo wymaga weluej sądy wiedeńskie najsurowiej sobio postępują z zy p L o n d y n ’ 12 kwietnia. Na posiedzeniu Izby 
drogi, aby módz państwo wśród wszelkich okoli-1 galicyjskimi, 
cza ości zabezpieczyć przeciw duchowieństwu k,erc-l —  Z"rr" 
wane mu z Rzymu, jego prawo zwierzchnictwa l«kce- Wiedniu

mb»m. i . . ■ W ' L * " 1’r 7 J T .T  S,

dziełom dwóch o a ło ik S .| B e r n o  13 kwirtna. Poaeł M ■ n a a k i a  O h .  
naganiony, ale C ourrierlia, w sejmie projekt ustawy o zakłwłamu szkół 

de Bruxelles wrócił znów do tej sprawy i zaprze- przemysłowych. Namiestnik odpowiadał na inter-111 zaow UU ŁOI aurowjr » I r* —J  ------ . . —w
cza mniemanemu zaprzeczeniu, mówiąc, że adres pelacyę w sprawie nie rozpisania dotychczas wy-

zamiar wyparcia eię borów do rozwiązanego wydziału powiatowego dro-“ . /  r  . „ *1 __ , r . j    WolaaW am Pkl rrv.Wla.7.B.nin

iamą bezwzględnością popierali agitacyę
Jutro we czwartek dnia 15szkodliwemu. Wolącść zyskana na tej drodze dl? Teatr,

u sta w o d a w stw a  ma służyć za cdpór przeciw tym medya w 4ch aktach przez H. Meilhac 
nape-śoiom. Względem innych stowarzyszeń rtlg ij tłumaczył Stanisław Kremer: Kamionka
nycb, nzczególniej względem kcś^ioła ewangielickie-1 _  Wy8towa nieustająca Towarzyatwa^Przyjad« s««» | gfcą przedstawienie jednegó rządu do | wodawstwo swoje, p Z Z Z Z  I ń e i z M  naTnterpelacyę, czy rząd wstrzyma egze

końca żniw: że rząd nie 
tej chwili są niepomyśl- 
terpelacyę odpowiedzieć 

Nuisbwo uoiyczą i oos«*i.gi^viui® n iw u i^ w . Rząd uwzględniać °
. . . , . . . .  . ■   r -------------. „  „  M poufnie rząaowi »ug«te*iemu przez pus»» I "  “j: ^ trzeb v  zmienienia swoich ustaw li będzie według swego uznania poszczególne wypaa-

pragnie

dają porządkowi prawnemu w państwie.

zaufanie, z jakiem stowarzyszeniom religijnym po 
zwolouo znosić się bez przeszkody z jrzełożonymi, 
a rgłasz
ptddano . ... . ___
inne ogłoszenia, szczególniej w ostatnich czasach, 
zostało zawiedzione. Przypomnieć tylko wypada | °eJ Kasyldy panien, 
encyklikę Papieża do episkopatu pruskiego z 5 lu 
tego r. b., aby wykazać konieczność, że ten nad 
miar rnchu owobudcego, na jaki rzeczony artykuł 
pozwala, należy cdaąć w granice, któreby się dęły 
pogodzić z dobrem państwa.

Przepis art. 18 rozwija myśl art. 15 do szcza 
gółowego wypadku; zniesienie przeto art. 15 pro
wadzi w logicznej konsekwencji także do znieeie 
nia

uranie, z jakiem stowarzyszeniom religijnym F°.‘ Imet“ idzje w górę: dnia 14 kwietnia o godzinie 6ej dftn& największej wagi do tego uwiadomienia, jako iu ™ * ™ . .
;oloao znosić się bez przeszkoay z j rzełożonymi, I . b ł 331i0o, termometru —  0-8 R. dowodu serdecznych i śoisłych stosunków rządu h a  tem polega, żo nie
ogłaszanie rozporządzeń kościelnych tylko niemieckiego do angielskiego" Ze strony Niemiec prawa publtczaego^
iddano śoieśnieniom, jakim podlegają wszystkie czwartek dnia 15 kwietnia: Śej Ludwiny i nie było jeszcze odpowiedzi na odpowiedź belgij- między “ iQ1?tre“
n« ncf)<,fl7.Ania B7PTAcrAlniAi w nałfttnich 0Z8S8Cb . I « t% j  :AJnolr onc^iaIqU: *■» »oi5ntA fn I 'liGEliGCBlUl hr. x€fpOską Rząd jednak angielski mniema, żo zajście to I niemieckim 

zostało załatwionem. Co się ‘ -------- :_ł— • - ,na nn’7R m
lar,ta, jskie kroki przedsięb

tern polega, żo nie ozymą zadosyć zobowiązaniom cy gmin podawali do wiadomości władzy wypa 
' Wymiana myśli w Brukseli naglące. (Oklaski). . . . .  . ,

- Asoremont-Linden a posłem B e r l i n  13 kaietnia. Sąd miejski orzekł z po 
Perpónoher ma doniosłość sięgają wodu saazaniu pięoiu kobiet za

— * — * '  “ “  i a i . ^ ? S S ? . S S * S S  ? £ " S S 3 , = S 5 *

t r a k ó w  14 kwietnia.
przekonania, że aai koniecznem jest, ani 
wnem wyrażać się z góry o charakterze przypu

Wi e d e ń  dnia 12 b.m.  Dostawiono ogółem 2917 szczalnym T i S i b v  k ie d f
„ U k  »*> ». g^icyjskie a  24%  do 27 \ep ° X * , i 6  t S g F S f l l

możnaby do tego przyjść, aby wpływowe p tsady Poszukiwano wołów kolorowych, za najp ę j I obawja 8iQ także popsść w sprzeczność z par

M l * ,  zajmowali > # .  W ą t W  W * I - ? * ?  | — g e l l „ 8 t t B „  M  kwietata. J .o e , . ,  B I . .
o o zaopatrzył baz trudności Aut*garragę w ży
wność. Rozstrzelanie jeńców d 7 b. m. w Eitelli

1 Sprawa niemiecko belgijska wywołać ma w p&r- 
| lamencie brukselskim interpelacyę, a to, aby rzą .

wm____ S. i i Lml/kAnia f  ’ TTmmiM*! 7J

ukaz o 5ej emisyi obligacyj kolei żelaznych 
ści 15 milionów funt. sterl. po 4Va%- Rodpisy przyj
mowane będą we czwartek i piątek w Londynie. 
Procenta liczą się od Igo kwietnia.

Paryż 13 kwietnia. Ajenoya m r a sa  nazywa 
mylną pogłoskę o zwołaniu arrnii territeryamej.

posłuszni ustawom państwa, żądanie, którego i w - i złr średni'21 do 27 złr. a wie-
może zaniechać państwo, mające w shutefc swej towar lekki 17 dc, SS * ■ J^ O n i ẑ ao z 
pod względem wyznaniowym mieszanej ludności prze ciężkie 27 do 3 0 /a złr. za cetnar żywej wagi.

•  a___ __

się odjąć jej oechę groźną, ale zapewnił, że gdyb; 
Belgia była zagrożoną, rząd postąpi sobie, jak mu

O U i ę  T f O (J J  15 v 3 I v m  m  ^  ęj p  W 9 .

P a r y ż  14 kwietnia. L'U nivers zapewnia, że 
episkopat niemiecki rozesłał sprawozdanie przez

ftK*ró”ewicz^pruski wyjechał w poniedziałek z żoną I wszystkich biskupów wspólnie ułożone o położeniu 
do Włoch na Monachium i Insbruk, pod nazwi jkcścioła w Niemczech.

najwyższy w tem interes, aby róź-ie stowarzyszę- X j ^ y a  Oiwuscimska Banku Gal. dla han. * 8pr,łw;ło bolema wrażenia. . °h°  ^ g ^ D o t ą d  jeizczo niewi .domo, gd«i BruŁsella 14 kwietnia. Na interpelacyę o ko
ni* rehaiice spokojnie obok siebie żyły. | -----------------  | Konstantynopol 12 kwietnia. Firman ««;. ,  t k B sie z Wikt oremEmanue! am ,ał a j  ul respond ancyę typtomatyczną m i ę ^  Belgią a Niem-

s są  r s K s s ^ r a M  f e  «  ł -=
Kronika mlejsoova 1 lagranloma.
K r a k ó w  J4 kwietnia. Towarzystwo lekarskie I iyCh, jęczmień spokojniej, owies mdło. 

krakowskie odbyło wczoraj posiedzenie, na którem poi pjacono za pszenicę na 84 funtów po 4'65 do 4’70,1

10go kwietnia. (T a rg  m io w y ) .

Dowóz pszenicy i obrót słabe, tendeneya i oeny 1. do gÛ ęrnatoia Skadaro, 
wszelkich produktów bez zmiany. Żyto po cenach eta-1

załatwieniu spraw administracyjnych Dr G r a b o  ws  ki  | na g9 fantów po 5 2 5  do 5-30 za 100 funt. cłowych
* .  T v.. T  a  i*  i H f l l A  I . -  -  „  « n  a a  .  r> a  e  i _______2 __ C ___n . 7 A  A  r

Dr Leuffena „Przepisy . . .  
nowanie przy oględach eądowo-lekarskich." Dr Kronen-  Powietrze piękne, 
berg  opisał przypadek płonicy (scarlatina) podczas W r o c l a w  lOgo kwietnia.
dum brzusznego (typhus) ; wreszcie Drowie Obal  in-   --- -  .
s k i  i L u t o s t a ń s k i  zwrócili uwagę na kilka no
wszych dzieł lekarskich. Na członków korespon en I 
Towarzystwa przyjęto Dr Izydora K o p e r n i c k i e g  
w Krakowie, Dr Longina F e i g l a  prosektora szpital 
lwowskiego, Dr Antoniego B r o n i o w s k i e g o w  Sokalu,
Dr Józef* Le n a r t k a  w Dębicy i lekarzy powiatowych 
Dr Ludwika L i s i ń s k i e g o  w Rawie ruskiej i Dr Au- 
relego P i e c h a  w Jarosławiu

yi uuiggDBŁcj.
byłoby’praktycznego celu. Ponieważ I l  o n d  j  u  14 kwietnia. Izba zuższa <id n u a ta  

i fundacyj koś uelnych lub klasztor I wniosek C o c h r a n e ,  aby rząd korzystał z ko 
w O ł - l  nycn, ma żyjących reprezentantów sw oich, zatem I ferancyj petersburskich w celu uwolmema AngUi

— , ,  .. „  .  . lorsw a ich mają być zbadane przed zaborem dóbr le d  deklaracji prawa morskiego, w traktacie pary-
licyi, zaszczycił takie miasto Brody s w o j ą  o b e c n o -  P^wa icn mają u, v  , kim pokoju z r. 1866 zawartej.
śtĄ . Co 4 0 0 ^ 4 ;, 9 ? * n * . Ł| pr? S S . “S ! Z .  « o c ł .w 8 d  o b c h o d z i l» i . t r « 50-1 Ł a n d y n  l l b t t o  R ^ y  fry c . h . 1 M -

zbadaniem bliższem projektu prze-
ck ślin ą  Kaletsńską.

po 52*JO m, na maj i czerwiec po 55*10 m

Sapieha.

. oumuw—* r  o___________    B u r s a .  W i e d e ń  14 kwietnia, godz. 2 m. 45
koloniach. Między rządem poitugalskim a kapituł? I p0 poj Renta papierowa 70-65 —  Renta srebrna 

J „ A nodróży . „ m  ł katedralną w Bragacza zaszły zatargi o prawo mia 17-4-60.— Losy z r. 1860 11L75 —  Akcye Banku
Tologrsmy donosią P L łn o  n ^ L ó ł ó .  r lnowania wikarego mającego zarządzać tymczasowo I ^arod. 954. —  Akcye kredytowe 233-75. —  Londyn

r i « c u »  -  —   --------- . i  u u x u u u u e i6 u iij io u . Ajgiuuuu u.. » / « . .  -  i u>acyi. W nich i w “ _ TJ POłno  ̂ szczegółów c l  rrzez śmierć bisknpa opróżnioną. 111135   Srebro 103-40. — Napoleony 8-88 /*.
D i i s i a j  w  klasztarze Panien Karmeli anek bosych ff}aś d ó b r  z  G a l i c y i )  K o n r a d  F i h a a z e r  w ł .  d ó b r  z  G a -  p r a y j ę c i u  n a d e r  świetnem w Zad„ 2e 1 0  r5żnych w y .  dy c yą, r sporrych, w którą wmieazan Dukaty 5-23— . — 100 Mark pruskich 54 -40 .—

na Wesołej złożyła ostatnie śluby księżna Marya zO ro -|li(<v; Michał ,  w«anwic. Józef Kónisrsber- loisozkach t a  ladzie 1 morzu. W powrocie z jednej | .  Jeana Ł z i znatała I r __

Przyjechali do Krakow a od dnia 13 do 14go kwietnia_
HOTEL DREZDEŃSKI: Zygmunt hr. Romer z żonąlmacyi

* • i  • I  J  0 d Q f L  Z  K r i  D O J  0 ^ 1  J i r j f v U }  “  • e w a e j  "  I L / U l i n l j  1/  M u  « 1  v v  i n i e i  ■  **

™ 8 — . ------------------- , 4UH.UCII ivoramowicz z nauum'., "r— -  - , . P **r0Cłe z J® y mocarstwa europejskie, załatwioną została Lombardy 144-—. — Losy zr. 1864 187-50. Akcys
cholskich C z a r t o r y s k a ,  p zybrawszy imię siostry ! er kupiec % Wiednia> Kazimierz Boleszyc Statkowski z nich gwałtowny wtąfa‘ ,n\ f  M ■ IW  Skadarzs miano ściąć tych Turków, którzy byli kolei Kar0la Ludwika 234-— . —  Akcye Lwowako-

licyi, Mich3ł Abramowicz z Wadowic, Józef Kónigsber- oieczkach ta  lądzie l

Ksawery. z Woli, Ludwik_ „ i — ......., - .......... Beck’ kupiec z  Wiednia, Maryan Scha- ku, a z n i s b e z p i e c z n c j  2aw.sze tej próby jacht «Mira- W S s ’. arzs . .  . ° ^  ^  Podgóryoy. I ^^e^owńeckiei^HS-óO.”— Akcye kolei weg. półn.
—  Aresztowanie wczoraj spekulanta tutejszego I«J®“ fer kupiec z Mysłowic,§ M. Luksenberg z Wrocławia, mar“ wyszedł zwycięsko i  szczęśliwie zawinął do r kaCya ma położyć koniec wielkiej k w e - 121, Akcye kolei węg.-wschod. 52-50.

berga na mocy uchwały sądu krajowego oddziału kar* Franciszek Łuniewski z familią z Kongresówki, Adam portu. 1 egze j  * a™™* l « ś l .  . . . . .  «>•':------ -
. .   ;------ « ------------ ła n-i i ochłonęły już

i Taka egzekucya u u  pmuzji. . . . . . .  . . .  ■ nnw>u. m ---------“ “" ł-T r ,”  ■

negó, było dwojako wypadkiem niezwykłym: raz I DaVoi78ki“z“có7kV rRo'syl'""'’’ '  _  “ i ‘ Ochłonęły już dzienum wiedeńskie z. ^ a*J  h i ^ h d“l^>—w ^ o u H - ^ ^ ^ e  kowulowie | ^  W n ^  5  83-50. -  Akcye
chwała sądu zapadła bezzwłocznie po zaniesieniu skarg HOTEL POLLERA: August Ludwig kupiec z Wie- wzciecouoj artykułem Poet berlińskiej, któremu . f  . j będą 0b«CDi tej egzekucji,
i aresztowanie nastąpiło tuż po niej, a drugi raz, * dni3t Władysław Hubicki wł. dóbr z Jawornika, H. Ni- takża Da wstępie poś«i9c»my kilkrt uwag.

side 86-25. —  Losy prem węgter------------

kolei Koszycko - Bogumia. 132.50 —  Akcye kolei 
półn. zach. austr. 156.— *—  Akcye frapko ^Y^?61"

wielka liczba starozakonnych, a między nimi w ł « * H tribitt z Krynicy, Józef Braun z Biały, Emil Grosse\Presse  słusznie powiada, że N ordd A llg  Z tg  d jH    _  r T a a n i« 1 6 L - -  AkcyT franko-ąustr- 50:75 Tal- 1 6 8 - 2 5 -
wie izby handlowej, mając na czele swojem— dwóch po kupiec z Neudamm) Edward Ehrenfeld kupiec z_Wie-1 wr.ie osłabia artykuł O l U t l l l e  dOpOSIO t e le g r a l lO in e  „ U ia S H . | Ruble 153_25JWio UJ D°uu J' , , , . . -nnjn I ŁUUiBb L DlCUUullłUl } JaUłYdrU JhUlPUimi* *ur‘vu I w J , j ; _ l* ; . , ■ ,;ar|IQ
słów udała się do sędziego prezydującego o uwolnienie. p uthtycki z Poznania, Marceli Bruno bójcie się, dom sąsiedw 1jali się » twój płomienie
oskaiżonego o przemewierzenie i oszustwo l80ub®'L kupiec z Wiednia, Ludwik Mycielski z Warszawy, Ign. ogarnią; ala to doprrojutro “ aetąu  O rg a n  m 
Zapawne powaga posłów miała zachwiać powagą ^  I Podgórski z Przemyśla, S. Redlich z Wrocławia, Adolf markowali wie co ę « e -  “ « j M i i  1bowieim o to, 
ale deputacya przekonała się, że od »JH>ku pie^ 67fl.  I Westen z Wiednia, A. Schaefer z Gorlic, O. Reach ob. aby Europa przestała I otawilać ale aby się 
instancyi nie do posłów apelacja, lecz do sądu ^y L  vviednia, Zygmunt Stross z ob. Weiskirchen, Edward przelęk’a , tylko się , . .^1® 1 P ».
go. Byłoby i dla posłów i dla c*łon^ w | Landmesssr z Wrocławia, Rudolf Wegelin z Offenbachu, | prz-dewszystkiem J  £

Maurycy Silbermann z Paryża, S. Zawałkiewicz z Prze- 
i, A. Bass z Kolonii, M. Kappel z Fflnfkirchen,

i L o r i  p a p i e r ó w  I  p l e a l ę f t s y .
M.rrmw«w 14 kwietnia.

wej przyzwoiciej nie slawać w obronie prziśladowanej 
niewinności, która w potrzebie ma prawo bronić się o- 
sobiście i za pomocą adwokata swego, interwencja zas 
tego r-dzajn tylko kompromitować może instytucję

—  Dziś umarła obywatelka tutejsza Marya Bartlowa,
wdowa po kupcu, przeżywszy lat 70.

  jutro we czwartek od godz. I2ej do lej w po
łudnie w Muzeum techniczno-przemysłowem odbędzie się 
dziewiętnasty publiczny odczyt Dr Adama B e ł c i k o w -  
8 k i e g o : „Charakterystyka literatury polskiej XIX wieku.

—  Wczoraj wieczorem Teodor Wroński rybak, wydo
był z Wisły pod Zamkiem tonącego Walentego Br/e-tę. 
który nie zupełnie będąc trzeźwym, gdy mu wiatr zer
wał kapelusz, chcąc go pochwycić, wpadł do wody.
Zmokłego i zziębniętego odwieziono do szpitala, zkąd 
przyszedłszy do siebie, mógł udać się do domu.

—  Nr IY Gazety stenograficznej zawiera: „Steno
grafia w Krakowie". (Sprawozdanie z ogólnego zgroma
dzenia Towarzystwa stenografów; stenografowanie azan 
pasyjnych X. Goliana; stenografowanie rozprawy os a-
teoznej p. Kirchmayera); Wzór stenogramu z P™ ®0n i ; oty prtm  ......................  .
Kirchmayera: „Ostatnie przemówienie obwinionego (aru- ^ka7S binkn GaL dla Han. i Przem.zżO*/,
kiem zwykłym i pismem stenograficznem). Odezwa do I Priorite^lW-proc.
stenografów niemieckich. , „łał.Vi ‘ - -

—  Wczoraj widziano u nas latające maleń .P
śniegu, ale we Lwowie była zawierucha ze “10R • .  » 100
Dziś bardzo rano mieliśmy mróz 2°, który zelżał za po- *•/, liaty za«t. Kr>l. Polak . .  Lr. 100
jawieniem się słońca. . _ . , i  * " * * " —  ,Rn

Straż policyjna aresztowała wczoraj Leona ts - 1

ozy tak ria będzie, a przynajinniej starać się o to 
nie omieszkają dzienniki wiedeńskie, bijąc pokłony

L w ó w  14 kwietnia. Załatwiono dziś na sej
mie porządek dzienny. Da komieyi zbadać mającej 
czynności Wydziału krajowego, wybrany został 
H a p p e n .  Komisję statutową składają: Cż a r t o - 1  
r y s k i ,  S m o l k a ,  H a u s n e r ,  W ł o d e k ,  Way-  
g a r t .  Przyszła posiedzenie w piątek.

Usposobienie giełdy: stałe.

aaO A K TO B  ODPOWIKDZ1ALNT I  WYDAWCA 

■Ą Si t o  n i  K ł o b u k o w e k i .

irifbr* saatrysekie za 100 »tr..................
'tupoay srebr. pł*tns » • - - ■
JuDle roayjakit papier, za 100 rap.. . ■
Pruikie Reichem, za 100 M................. ....
J:ik»t auatTyacki 1 flrtuka...................
^apoleondor 1 aatnka........................
Jblig. Indemn. galio. *a 100 ai.. . .
4*/, lit ty zaataw. „ .  . . .
5«. liłly zastaw. „ „
i V,'/.Listy Zastawne! Gal. Zakładu ^  ^

• i r e s a a f S f f i :4-proe
1-pr.ic. „ .*
j»tł M potscsne...................

( » v sakL kred. włoi. 100 zł. 
1 r oblig. poi. węg. „ 120 zł-

| w Krakowie ^  L{d>bn

  ________ dpotecan. gal. •
,  kolei Karola Ludwika ił. 310. 

Lwowsko-Oaern. ił. 200. 
Warszawa.- Wied. rb. 60.

likwid. „
rar. 100. 

100.
wicza pomocnika handlowego za odgrażanie się kupcowi, 1 jbbg. kolei rumuńskiej tal. 1QQ_i 
u którego dawniej zostawał; Fr. Kasperkiewicza z y- . . . . ...W ie d e ń  13 kwietnia.
bny za wybicie okien w sklepie przy ulicy Wiślnej, a ^  qedaoea. dług. pads. bank.
dziś rano Jakóba Mazura, który rozwożąc w kosząc 
węgle, uzbierał z nich część; zamiast 100 funtów, mie
ścił w sobie kosz tylko 80 fant. .

  Wybór jednego członka do Rady powiatowej my
ślenickiej z większej własności odbędzie się d. 20 maja.

  We wtorek toczył się we Lwowie przed "

.  ,  »_ srebr.
Obligacye indemn. ni*- Auatryi 

.  ,  czeskie
węgierskie

■ :  f i " '
eyjskłs . 

ukowiśsk. • 
ćsdmiogr. •

żądają płae*
106 - 103 -
104 60 102 50
153 60 159 25
64 50 54 10

5 27 5 18
8 96 8 89

86 75 86 26
77 - 76
86 76 85 26
92 50 91 50
90 60 89 50
92 - 91 -

100 - 99 -
91 25 90 60

100 — 98 -
101 - 99 —

85 60 82 60
80 - 75 -
90 - 85 -

247 - 245 -
235 60 232 50
146 50 143 50

92 - 90 -
95 60 94 26
95 6) 94 25
92 50 1 91 25
8C 60 ] 79 -

70 66 70 45
74 9C 74 80
99 - 98 -
—  — 98 -
80 2f.11 80 -
87 - . 1 1  86 26
—  _J  84 60
76 8() '6  20

57, węgierska pożyczka kol, 
(po 300 fraak.) 190 słr

L irty  sattawm .
S'i, Banku naród. Raty
4 « galicyjskie . . . •
6 *  v  -  * -
8 > galie. zakł. kred. wiotó.
5 s węgierskie listy. .
5 ,  z^dadu kredyt, austr.
i  „ saki. kred. ńems. austr. 

spłacaine w 33 latach
5 * Domin, państw. 120 złr.
6 h Banku gal. hipot.

P ołyetk i loteryjne.
Losy pożyczki z r. 1839 .

.  1854 .
- . - - 186<L-*/, losów pożyczki austryae.

państw, z r. 1860. • 
Loty pożyczki z r. 1864 .

„ prem. pożyozki węg.
.  Oomorente . . • •
.  Kredytowe . ■ • •,
» Zeglngi par. na DunajS

dęcia 
-  Palij ■ ■ •

Klary • • •
.  hr. Bt. Genois .
„ miasta Budy • •
„ księcia Windisohgraet 
„ hr. Waldstein .
„ hr. KeglsTioh • • •
„ Rudolfa . • • • "
,  tureckie 400 frank.

Akcye banku < prze** 
Fankt naród awitr?*1-

żądają płacą

100 60 99 76

96 60 
76 26
86 20

87 -  
96 26 S

Sl
Jg

S
iŚ

lS
1

87 50 
127 - 
91 —

87
136 50

90 5<

174
105 75 
112 -

272 
105 -  
111 76

116 -  
137 75 
83 50 
22 60 

166 75 
96 2b 
37 25 
28 25 
25 -  
28 -  
28 2f 
21 7{ 
23 7! 
14 6(

115 50 
137 2? 
83 25 
21 60 

166 21 
94 75 
3« 76 
37 76 
27 50 
27 60 
27 7f 
31 25 
23 25 
14 -

— - —  -

—

! 948 946

iiakładu kredytowego
*lugi parowej na Dunaju 
lei północnej Ferdynanda 

Kolei rządowej fr. a. . .
„ zachodniej e. Klżbiety 
„ Południowej . . .
„ Galicyjskiej . . •
„ Uzerniowieokiej . .
„ Albrechta . . . .
_ weg. półn.-wsohodniej 
„ ks. Rudolfa 300 zł. zr,
„ Alf&ldsko-Fiumańskiej 
„ Koszycko-Bogumił. .
„ Siedmiogrodzkiej .
„ Oisańskiej . . . .
„ wschodnio-węgierskiej 
., austryaok. półn.-zach.
„ Franciszka Józefa . 

Banku anglo-austryackiego 
„ anglo-węgierskiege .
„ auttrjfkiego ogólnego 

Zakładu Kredytowego węg. 
Banku franko-anstryaokiego 

„ franko-węgierskiego.
„ galicyjskiego dla handlu 

i przem. w Krakowie 
„ krajowego galioyjekiego 

wa Lwowie . • •
.. galicyjskiego hipoteczn. 
„ wiedeńskiego dla obrotu 

płodów . . . .
„ austryack. związków.
„ dla obrotu ogólnego 

Towarzystwa wyrobu eegw 
maszyn, we Lwowie

Obligi pierwszeństwa

żądają j płacą
232 — 231 75
458 - 466 -

1970 1960
300 60 219 60
188 - 187 -
141 50 1.40 50
233 60SI&3 26
145 75 L46 26

83 - 82 -
121 36 120 7
144 - 143 60
131 60 131 -
133 132 -

— — —
197 60 196 50
62 60 51 60

155 60 156 -
166 51 166
133 25 132 76
14 60 18 50

S22 - 221 -
49 26 49 -
63 - 62 -

II
----- 243 -

67 60 67
25 25 24 76
97 60 96 50

— —

! 1 83 &j 82 50

Kolei cesarz. SUbiety 57. *» 
(er. prask. 100 złr.).

„ Smieya a r. 1863 .
„ państwowa Bt. 500 fr.

Jtmisya z r. 1867 .
„ soi® dniowa Bt. 600 fr. 

feony 1875—1875 6% 
półn.o Jerd-lOO zł.m i

„ „ w srbr.5*/»
„ zachodnia czeska zalOO

złr. srbr. 100 złr. w. a. 
połudn. półn, niem 5*/,

” za 100 złr. w. a. . 
5*/, w srebrze . . 
BaLKarJ-ud.SOOzLw.a. 

” w srebr. 67. za 100
iSmieya U. • . . .  ■

„ Lwowsko-Ozerniow. po 
300 złr.(w er.57,za 100) 
■misya z. r. 1867 . 
Biedmiogr. 200złr. w.a 

’’ ks. Rudolfa 300 złr. w.a.
” w srebr. 67, za 100 złr.

nółn.-czeska po 800 złr. 
” (srebr. 57, za 100) . 

Towarz.żegLps*.M Dunaju 
u  100 ur. m. k. 

jKuitr. U°Jd 100 k.

T" ~ v a , “  K ? T *

Waluty.
Cesarskie korony . . . .

» dukat na wagę .
■» „ obrączkowy

jĄoto al mar co . . . .
Aapoleondory....................
Frfderski . . . . . .

Luidory (niemieckie) 
Suwereny angielskie 
/jnperyaly rosyjskie 
Brebro . . . .  
Srebro, kupony 
T l
Prui

kupony 
alary zwiąikowe 
ruskie bilety kasowe

11 2 -(

108 
108 60

1  6)

11 18

104 40 
108 40

69

79 -  
85 50 
79 -

96 75

101 75 
100 b

78 50 
86 60 
78 6(

91 95 91 -

L w ów  13 kwietnia.
Dukat holenderski • .

„ cesarski . . . .  
Półimperjal rosyjski . . 
Bubel srebrny rosyjski .

„ papierowy . . • 
Talar pruski . . . .  
Listy zaet. Tow. kr. gaL 57.

;; ;; B^ku ’hipSteczi.
Obligi indemn. bti knponów 
Akoye kolei gtlio. Ł  L. b. k.

-  -  ' T s s r " ”” '1
banku hipoteczn. gal.

Warszawa 12 kwiet

8 4 -----------
Listy zastawne 1̂ ser. rab.

kupon 
„ „ nowe

kupon 
„ lidwidacyjne

6 23
 Kolej warzza

kupón ■ 
wsao-wiedeńska

8 90 8
bydgoska

5 18 6 10
6 21 5 14
9 10 8 96
1 70 1 69
1 M 1 63

96 40 86 90
76 90 76 40
91 — 90 40
86 40 85 90

214 — 232 —

147 146 _ _

247 — 244 —

95 35 96 6
96 51 96 25
—  — 122
93 16 91 86
___ — 162
79 81 79 66 

146
91 21 -------
78 - 79 -

117 - 116 -
101 (X>100 00
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Obrazy olejne, Ramy 1 listwy złooone 1 rzeźbione.

Kutrzeba i Marczyński
Handel papieru Introllgatornia
przy ulloy Grodzkiej L. 86 (250-32-) w głównym Rynka L. 45

.pod Chińczykiem*. w Szarej Kamienicy.
polecają

po cenach umiarkowanych wszelkie papiery do pisania i rysowania 
i przybory do tegoż, farby Olejne i płótna, albumy, pugi
laresy, oraz wszelkie galanterye, ramki na fotografie 
w wielkim wyborze, bilety, powinszowania, bilety wizytowe i mo

nogramy i wszelkie rohoty introligatorskie. 
Zamówienia z prowincyi uskuteczniają się odwrotną pocztą.

P a n n a  w s^e w’eku> władająca do- 
»  f l J l l l C w  brze językiem niemieckim i 
polskim, uzdolniona w krawiecezyźme, stro
jach, jako też w szyciu bielizny na maszy
nie —  tudzież w wszelkich wymogach to
aletowych zupełnie wykształcona — życzy 
sobie przyjąć zaraz obowiązek reżyserki —  
lub panny służącej w kraju lub zagranicą.—  
Wiadomość w handlu WP. Józefa RIedla 
w Krakowie. ______________ (788-3-3)

potrzebny jest leŚRl- 
>J czy kawaler lub żona

ty, znający się na gospodarstwie rolnem, 
od 1 Maja 1875. —  Bliższćj wiadomo
ści udziela właściciel na ustne lub pi
śmienne frankowane zgłoszenia pod adre
sem: Z . P .  w Skrzydlnćj. (891-3-3)

Obwieszczenie.
Nr. 297. (930-2-3)

W

F o t o g r a f l ^ U j t e r e o s k o j j j ^ z j g s ^ ^ L . H I R S C H .
SCHOTT ENRINC

Skład trumien metalowych
z francuskiśj fabryki przedsiębiorstwa Pompes funebres znajduje się 

(549-8 ) w Krakowie, dziedziniec Franciszkański L. 165.

Realność Nr. 27 Dz. V. przy ulicy 
nowo otwartej ulicę Długą z ulicą Kro
woderską łączącej położona, własność 
gminy stanowiąca, jest wraz z gruntem 
przestrzeni 176° 2’ 0” □ . obejmującym, 
z wolnej ręki do sprzedania.

Chęć kupna mający mają złożyć o- 
ferty w Prezydyum Magistratu w ter
minie dni 30, i w takowych wyrazić 
cenę kupna za jaką realność powyżej 
wzmiankowaną kupić są gotowi.

Przyjęcie oferty zależy od decyzyi 
Sekcyi skarbowej Rady miasta.

Plan sytuacyjny wraz z oszacowaniem 
realności na sprzedaż wystawionej — 
przejrzanemi być mogą w biórze "Wy
działu II. Magistratu w godzinach u- 
rzędowych.
Z magistratu kr. gł. miasta Krakowa

dnia 23 Marca 1875 r.

Britannia srebro
jest jedynym metalem, który zawsze białym jak srebro zostaje, a w Anglii prawie w każdem 
lepszem gospodarstwie znaleść je  można, gdyż je s t tak dobrem jak srebro a cena prawie o 20 
razy tańsza od prawdziwego srebra i prawdziwego angielskiego Britannia srebra. Następujące 
są ceny składu angielskich towarów metalowych M. Bresslera w Wie

dniu, Stadt, Schottcnfcasse lVr. 9.
1 łyżeczka do kawy c. 10, 15, 20, 25, 30, 40, 45. (331-26-36)
1 tuzin tychże c. 60, 80, złr. 1, 1'20, l -50, 2.
1 łyżka stołowa c. 30, 35, 40, 45, 50, 60. — V, tuz. tychże złr. 2, 2-50, 3, 3'50.
1 para noży i widelców tylko c. 80 (rękojeść srebrna), — ’/ ,  tuz. tychże tylko złr. 4.
1 sitko do herbaty c. 30, 40, 50, 60, 80, złr. 1 z rączką lub bez.
’/j  tuz. sztućców tylko złr. 2'50. — '/ , tuz. puharków do jaj złr. 2.

do ‘ '  * 1 ‘ o nV, tuz. obrączek do serwet złr. 2-50. — 1 pieprzniczka c. 60.
1 Posypywacz cukru c. 80, 90, złr. 1. — 1 lichtarz ręczny c. 60, 80, złr. 1, 1’50.
1 para pięknych lichtarzy, wielkich złr. 3 , 3-50, 4 , 4 5 0 , 5, 6. — ’/> tuz. noży i widel

ców na wety złr. 3-50
V, tuz. łyżeczek dla dzieci złr. 1‘50, 2, 2-50. — 1 chochelka c. 60, 80, złr. 1, 1'20 150.
1 chochla złr. 1-20, 150, 1-80, 2, 250, 3.
1 filiżanka 8“ c. 90, 10“ złr. 1-20, 12“ złr. 150 , 14“ złr. 2 , 16“ złr. 2 50, 18“ złr. 3,

20“ złr. 3-50 (okrągłe, półokrągłe lub czworokątne)1. Serwis do herbaty na 2 osoby złr. 15,
4 osoby złr. 18, 6 osób złr. 21, 8 osób złr. 26 wraz ze spodkami.

Wszelkie inne przedmioty zadziwiająco tanio.
Zamówienia z prowincyi uprasza się adresować: HI. Hrcsslcr, englłsche Me- 

lallwsaren-nflcderlage U  len, Btadt, Schottcngasse Nr. 9, a odwrotną 
pocztą będą za zaliczką wysłane. . . . .

Rozsyłka nastąpi na życzenie także częściowo po sztuce, aby się każdy 
towarów przekonać mógł. Przy odbiorze w kwocie 100 złt. zniżka 10 /0

o doskonałości

iem otrzym ania włosów.

iNajwiększp cudem  no w oczesnym  jest terazl
między wszystkiemi

środkami dla porostu włosów
tak sławna przez najsłynniejszych lekarzy badana, z najświet
niejszych i dziwnie działających ■ wyników znana, przez Jego 
Cesarsko Królewska Apostolską Mość Cesarza Franciszka Józefa 
Pierwszego Austryackiego, Króla węgierskiego i czeskiego ltd. 
wyłącznym przywilejem na cały obszar c. k. anstryackłch państw 

wszystkich król. węg. krajów koronnych patentem odznaczona

Pomada z tłuszczu 
roślinnego

O prawdzie przytoczonego zdania każdy się przekona. Przy dokładnem i regularnem 
zastosowaniu tego tak doskonałego środka do porostu włosów zwanego pomadą z tłu 
szczu roślinnego zarosną nawet najbardziej łyse miejsca głowy bujnym 
włosem, siweirndc włosy nabiorą ciemnej barwy; pomada ta  wzma
cnia miejsca zarastające włosami w cudowny sposób, usuwa każdego ro
dzaju tworzenie się łupieżu w przeciągu kilku dni zupełnie, za
pobiega całkiem i na zawsze w bardzo krótkim czasie wypadaniu 
włosów, nadaje włosom piękny, naturalny połyski zachowuje Je aż 

do późnej starości przetl osiwieniem. 
1FOTHKEBUWA1IK I I ŻY WA1I E  

tej tak  doskonałej pomady z tłuszczu roślinnego odbywa się po prostu przy 
czesaniu włosów, przyczem szczególnie łyse i obłysiałe miejsca głowy dobrze nacierać 
należy; gdzie włosy są gęste, wystarcza tylko lekkie w.ieranie pomady, gdyż przezto 
miękczeje skóra na głowie, udziela się z łatwością porom a wzmacniając tym sposo
bem włosy, sprawia zarazem szybki tychże porost, W ogóle trzeba włosy dobrze tłustą 
ręką natrzeć, gdyż przezto nabiorą bardzo pięknego połysku. W porównaniu do in
nych pomad jest także pomada z tłuszczu roślinnego najtańszą, bo jest 
nader obfitą. Przez używanie tej tak  doskonałej pomady z tłuszczu roślin
nego, posiadającej tak znakomite przymioty, zapobiega się wypadaniu włosów a ro- 

śnięcie włosów nadzwyczaj prędko się odbywa.
Z powodu nader miłego zapachu i okazałego zewnętrznego 
kształtu pomada ta stanowi prócz tego ozdobę najpyszuiejszej

gotowalni.
Cena słoika wraz z opisem użycia w 7 Językach tylko 1 złr. w. a.

pocztą 1 złr. lO c.
Odprzedający otrzymują znaczną zniżkę. (583-4-20)

„Prawdziwa i nlesfałszowana do nabycia" jedynie 1 wyłąoznie 
u pana Józefa Jałina, w handlu galanteryjnym

w Krakowie,
dokąd należy adresować wszelkie pisemne zamówienia,
~ tóre z prowincyi za nadesłaniem gotówki lnb za zali

czką pocztową JaknaJspiesznlej wykonane będą.

W
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Najdawniejszy i słynny skład fabryki mebli
Job. Baar jr. Wien, I. Stadt, Franzensring 20

poleca bogaty wybór wszelkiego rodzrju urządień pokojowych mianowicie: 
U f f  f i l l  d° pokojów objadowych, sypialnych i salonów, w rozmaitym stylu 
l l l v U I I  i gatunkach drzewa po bajecznie tinich cenach, za poręcz niem 
trwałoś i i doskonałej roboty. Cenniki irysunhi nakażden przedmiot udziela darmo. 
Opakowanie po cenie własnych kosztów —  wysyłka do kolei bezpłatnie. Pole
cenia z wszechstron. (846 4-12)

Ostrzeżenie. We Wiedniu znaleźć można w bardzo wielu ogłoszeniach 
tamtejszych dzienników umieszczane wysprzedaże oszukańcze mebli pochodzących 
od różnych bogatych osób i hoteli. Większa część tych pod pozorom wypadku 
śmierci, zniesienia domu lub wyjazdu itd. ogłaszanych sprzedaży są przez tan- 
deciarzy bardzo podejrzanego rodzaju urządzone zmyślone, na omamienie i oszu
stwo obliczone sprzedaże okolicznościowe takich mebli, które wykonane są tylko 
na oko, a nie na trwałość. Z wysokim szacunkiem

J. Baar jr.
_________    I. Franzensring Nr. 20 w Wiedniu.

Wilhelm Fenz w Krakowie
podaje do wiadom ości, że otrzymał

ś w i e ż y  transport  p e w n y c h  Nas ion
kwiatowych, warzywnych, ogrodowych, leśnych i pastewnych 

od najsłynniejszych ogrodników w Erfurcie 
i poleca się Szanownej Publiczności z oznajmieniem, 

i©  wskutek przyjaznych okoliczności może j* sprzedawać po 
znacznie niższej cenie Jak dawniej.

Również poleca swój gustownie i obficie zaopatrzony

Magazyn G alanteryl, Parfnmeryt,
Zabawek dziecinnych, Firanek i Storów do okien, Termometrów, 

Noży ogrodniczych i wszelkich możebnych Drobiazgów. 
Obstalunki zamiejscowe uskutecznia się szybko i dokładnie. Ceny umiar

kowane i stałe. (771-6-)

Najnowsze kroje sukien damskich, okryć (yetement), 
kaftaników Whaterproof

otrzymał

Magazyn konfekcyjny
Karola Gdańskiego w Krakowie

Rynek główny, róg ulicy Sławkowskiój.

W ielki wybór towarów bławatnych w jedwabiu, półjedwabiu 
i wełnie, Clievioty, Himalayan i na okrycia (vetemants), wyroby 
beszowane i kraty, grenadiny, bareże, muślinki i perkale po

cenach umiarkowanych.

P r a c o w n i a  s u k i e n
urządzona przy magazynie, wykończa wszelkie zamówienia w krótkim czasie

i z wszelką dokładnością.
Próby towarów na żądanie przesyła się odwrotnie i franco. (772-6-)

4 ^  Rzadka sposobność!
Dwie pierwsze wygrane frankfurckiój loteryi koni,

gdyż przy ostatniem ciągnieniu p i e r w s z a . w y g r a n a  nie była odebraną. 
Wylosowanie dwóch kompletnych czwórek, 11 gustownych powozów, 

60 koni ltd. -  Ciągnieni© dnia A Moja 1§*5 r.
Losy po złr. S ©. 50 w a. wraz z przesyłką opłatną wykazu wygranych, są jeszcze do nabycia u firmy

® .  M a r k u s  W Frankfurcie n. M- ń ib  M a r k u s  w Offenbach n. M.
i  naga. Przy zokupnle 15 losów udziela się Jeden darmo. (748-14-)

Hestia Mąka pożywcza
dla dzieci

daje się od 3 laó w wiedeńskim domu podrzutków i przez najsłynniejszych lekarzy 
dzieci na stałym lądzie niemowlętom, którym brak dobrego mleka macierzyńskiego 
lub też takowe dzieciom szkodzi (rozwolni nie sprawia).

Nestla mleko poży woze w 1 funt. słoikach po 1 złr. wystarcza zwykle na 
k lfca (8) dni. Na żądanie może Publiczność otrzymać darmo obszerne c tem broszury.

Do nabyci; tylko w aptekach: w K r a k o w i e  u p. W. R edyka, w T a r 
n o w i e  u p. A . Tenczyna, w N o w y m  S ą c z u  u p. R . Jakubowskiego, w B i a 
ł e j  u p. E richa Kelera.

GłÓWDy Skład W Wiedniu a F. Berlyak, VII. Neustiftgasse 26.
^  . Ostatnienu czasy sprzedają naśladowania, zewnątrz nadzwyczajnie podo- 
g.2  bne , za Nestla mąkę pożywozą dla dzieci. Ostrzega się Szanowną
■3 ® Publiczność przel zakupnem tych naśladowań i uprasza s ę dokładnie
o '  uważać na etykiety słoików. (716-10-12)

Winnice Chiteau des Borges.
T
3
00
\C>

Th. Bellemer,
właściciel winnic w Bruges -Bordeaux (we Franoyl).

1873 r. wino s t o ł o w e ............. złr. 56
1871 r. „ B lepsze . . . . „ 76
1870 r. bardzo dobre wino . . . . „ 94
1 870 -69  r . St. Emilien lub St. Julien ,  124
1869 r. M a r g a m .........................................   152

złr.
n 59 |
n 65 ■ cs ■

i -
75

» 84 e

na miejsca w Bor
deaux. Fracht za be
czkę lub 100 but. z Bor
deaux do Austryi wynosi 

14—16 złr.
iMjssyiKa N K r s j o r c z e H  n a  p r ® " v  - -  ""^uiam i (Z uuoeiKi z  aaŁuego garunau;

pospieszną posyłką, fracht opłacony. za zallczH  złr. 1 3 ., z 24 butelkami 24 złr. Cło nie 
jest wliczone, około złr. 1 ’/,  za 12 butelek. Jesz®1© lep***, poręczenie podane jest w ten 
sposób, że p n y j  maję każdą Która wie wado wolni.

girt̂ r Prosimy uważać! HgsHi
Nadeszła ilość 5 ,000  łokci czarnej, prawdziwćj całej jedwabnśj

materyi na suknie Faille, */« szer. łokieć złr. i-4s. 
N oblesse, czarn a , na  su k n ie  % szerokości, łokieć zir. i-»s. 

Wstążka kitujkowa, kolorowa
® , e o 19 14 1Nr. 16 24

cent. 35 

Nr.

41 57 78 97 złr. 1-35 1-66
Wstążki kolorowo

r  O  42 1114 16

1-98 2'50

24
-------------- cent. 33 44 56 72 94 złr. 1-20 150  P88
Wstążki Fail le ,  kolorowo, cało jedwabne

^  Nr. 6 9 12 14 16  _
złr. 1*25 1*52 2*12 2*65 312  , , .

wraz z wszelkiemi przyborami dla m o d y e t e k  i k r a w c ó  w . Celem
tfawszfl irntnwi reczvc za rzetelność naszych towarow.^ ^

w Wiedniu, Kothen- 
t hurm strawne I

_________jdy«teU i krawców. Celem usunięcia wątpuwo
jakiegoś" oTzustwa^ jesteśmy zawsze gotowi ręczyć za rzetelność naszych towarow.^ 
Zamówienia za zaliczką będą punktualnie wykonane.

Enzmann AKolbenschlaj

OGŁOSZENIE.

KffF" Najmodniejsze i najlepsze sufenie 
inezkie polecaja po zadziwiająco ta
nich cenach KJEIXER & ALT w Wie
dniu, Wiedeń, Hauptstrasse Ar. 11, 
gegeniiber dem Frciłiause.

Szozególnośol na wiosnę:

Paltot kaszmirowy za dwanaście złr. w. a.
Ubrania kratkowane po ośmaście złr. w. a.
n a -  Próby materyj i cenniki rozsyłamy opłatnie, a do zamówień dołącza się 

każdćj posyłce rewers poręczenia, że nieodpowiednie ubrania bez trudności 
napowrdt przyjęte będą. (803-10-10)

W  ca łk iem  naturalny sposób
można w przeciągu 16-tu  dni uzyskać na znPełni® J f ^ ch 
miejscach w,pan lałn kędzierzawa brodę. Łys^uzj- 
skaia w 20-tu dniach nowy porost włosow, jąstto trudne do 
uwierzenia, a jednak prawdziwe, gdyz dzieje się to wedle 
maw nrzyrody, a skutek jest za pisemnem poręczeniem pe
wnym. 1 paczka tćj japońskićj rośliny porostu włosow kosz- 

tnie 75 c., złr. 1-30, 1-50 do złr. 2-50.
POT NÓG. Pewny środek, który poceniu się nog nie prze

szkadza, ale jego niemiłe i szkodliwe skutki zupełnie usu-

w I ż NEV ^ D ^ Ŵ r j^ - t 5 ą  włosy^na 11 ™ . Po. wtarciu jednorazowem nieszkod 
wym środkiem Helolie giną natychmiast wszelkie włoski na twarzy lub rękach. 1 porcelano
wy słoik wraz z opisem użycia kosztnje tylko 1 złr. _ .

NARESZCIE UDAŁO SIĘ WYNALESĆ ŚRODEK, którym można uśmierzyć chwilowo najsil
niejszy ból głowy. Ten dobroczynny środek powinien się znajdować w każdym domu, a kosz
tuje dla ułatwienia nabycia każdemu tylko 90 cnt. . . .  ,

SUBSTANCYA DO BARWIENIA WŁOSOW, nadaje każdym siwym, jasnym lub rudym wło
som bez trudności brunatną lub czarną barwę. Substancya ta przyrządzoną jest z roslm i zu-

w ł f i  »'• * W  ”^ “ lrv7,mr ,Sktóra, z a tiob' e ea  natychmiast wypadaniu włosów, wzmacnia porost włosow w niezwykły sposob 
i w ^ a r z a  na zupełnie łysych mfejscach nowy, bujny włos a u 17 letnich młodych ludzi wspaniałą 
brTJe Unras^a sie usilnie publiczność, aby nie zamieniała ten wynalazek ze zwykłemi s ia ih to - 
neryainn Dra Wakersona pomada w’ or/ginalnych paczkach metalowych po 2 złr. prawdziwa

Wd3 M & T A C H łślTczn? b fa łfz ę h y , najlepszy środek na zęby, za którego użyciem czarne zęby 
W^ = S K z r U i  i Czystość odzyskuj,, a osad zębowy , cuchnący oddech za-

SkT a d T całym ś le c ie  znanej'mikstury do barwienia włosów O w a a l l n e .  Wychwalanie tej

p & i l o S S 11̂ 3̂ ?  *  r ncS  -  p - w 8 minut
AI?G 0  LINE^6je dyny ś^oT e^ c e lem °n V ch m T sto w eg o  uzyskania delikatnych, białych rąk , za

l a ^ w r o t o ^  szkla- Porcelan9 , kamień, morską piankę, nawet
metal tak, że stanowi całość. Słoik 30 cent w  >a d e n

w?o«.h " r t r r ” -
I w S i ^ S o ' l S  “lo w  i' ^
usunąć rdzę z przedmiotów stalowych i zelaznyeh. 1 pudełko kosztu 6 tylko ^« c ^  

OLEJEK ORZECHOWY wyciśnięty z zielonych łupin orzechow, ciemni każde j
krótszym czasie. Flaszeczka 45 i 9° c®“ ™w- , . w . . . ra Wv?lada jak nowe obówie

LAKIER NA SKORY; każde obowie^ nasmarowane tym^ laklf  ̂  t rwa. Flakon 65 cnt.
lakierowane, skóra staje s i ę 1 k^’ ^ tk tvcznv  wynalazek, gdyż można przezWIECZNE NOTATKI Z KACCZUKU , zupełme nowy praKyczny wynaia no[atek

aenscy używają .tej pohtury t a k l 1̂ n o w y c h  j  g godzinach na nQwo odpoli.
za  użyciem  jednej p u tzk i tej p o h tu ry  caeeum eounuar r  j
turować. Cena uprzywilejow. a m e ry k a ń sk ie j politury ' przeciągu 5 minut kędzierza-

LIp T , i ! i d r i ‘* e ™ H T yi W l v ' T  rfrowia. Z . p on tom o  w j t e n i .  r ę o . r  « “ On-

*35 3SraS*,S5  ̂ .TSr10”™ " ■czeniu z uszów i szumowi w uszach; rozsyła się ciągle słoik za i  i  . , ,• , _  •
NAJNOWSZE BARDZO PIĘKNE

łuszczeniu. Za trzy lub czterokrotnem

piegów, plam wą- 
m. O 
ski w; 
s naz

łuszczeniu. z,a irzy iuu --------------
k ^ ^ M 7RTTETXERA wyle°ćza najhardziej zastarzały gościec i reumatyzm, prosimy jednak BALSAM BlLhlNuERA wyiecza naju j skutek przy tym niezrównanym

c z e r w o n o ś c i  nosa, zmarszczek, tata ita., za poręczeniem, ^ena pacz. 90c. 
WOSÓW ZABÓJCZE, dlatego polecamy petersburski wyskok przeciw 
zterokrotnem wcieraniem znika szkodliwe łuszczenie nazawsze. I słoik

4LSAM BILFINGEKA wyiecza najoaruzi^ —  t -  niezrówńanym
nie zamieniać tego środka, z innem ^ ,o rę C B e n i e  uprasza się zatem uprzejmie chorych
środku musi się ukazać, na to J .-® iewierz«co głową, mówiąc; Próbowałem już tak dużo 
na gościec i reumatyzm, aby me ostatni spróbować a przekonacie się, iż w tym
a mc mi nie pomogło. Raczcie tylko to  p na ileDS2«.  Ueż to osób. którzy

samu uuuugera. + ;— . .
ŻYWICA DO ZĘBÓW celem wypełniania sobie

Sł^WETT NORDPOT0 ETER PRZECIW ODMROŻENIOM wyleczą w przeciągu 3 dni każde od- 
^ m S e Na S S ! s f t Y p ™  H pieniądze oddane zostaną, jeżeli niema polepszenia

N iaNffiPRZ0E Seik S N O S C  K w T a  najlepsza8 jest norwegfka p « * »  n a  s k ó r y ,  but nad-

W * W I E C I E 8SŁYNNE*BERćIN^KIR1 KROPLE Na K ^ B Ó W  uśm i^rają  chwdowo 
Wn S ^ u ™  zyWbM°zfbóSJ j e  zatem można każdemu gospodarstwu jaknajlepiej. 1 flakon

PIC TŁKI°REDL]NGERA CZYSZCZĄCE KREW, 1 pudełko 25 centów.
f lV *  Powyżej wymienione można z własnego przykonania najlepiej polecic. ■
l^aidy może je sumiennie Kuplc gdyż ,ą to pewnie dalała-

Jace a mlmoto iiieszkortllHC “MB srortk .

Aa Bon Marchć,
w Wiedniu, Stadt, Adlergasse 1», 1. Stock.

Panie obsłużone będą przez kobiety i  mogą także z temiz korespondować.



CZAS t Czwartku 15 Kwietnia 1875.

B ilety  w izytow e od 5 0  cut.
za 100 ,

M onogramy od 1 s ir .  za 50
listów i 50 kopert,

K o p erty  * firm ą 3 złr.«a iooo , 
M oteryały piśmienne i ry

Ces. król.

Kolej galicyjska
uprzyw.

Karola Ludwika.
sunkow e

sprzedaje po cenach tan ich  i za
mówienia z prowincyi p r ę d k o  i  
raeteln ie  wykonywuje (529 25-)

F. Sznfclewloz
ulica Grodzka L. 62 w Krakowie.

N AKŁADEM KSIĘGARNI 
K a ro la  M alika w Cieszynie

wychodzi 
Andrzeja Haidingera

Adwokat domowy
czyli każdemu przystępne objaśnienie, w jaki 
sposób każdy przy aktach prawnych wszel
kiego rodzaju sam się zastępować i potrze 
Ine pisma jakoto: podania, prośby, re- 
kursa ltd. ltd. bez pomooy adwokata 
z znpełnym skutkiem prawnym sporzą
dzać może. Na podstawie naJnOWSZyoh 
ustaw z uwzględnieniem ustaw sądowych 
obecnie we Węgrzech obowiązujących, prze

szło 400 przykładami objaśniony.
Pierwsze wydanie.

Przekład podług 11 wydania niemieckie
go zupełnie przerobionego, znacznie popra
wionego i pomnożonego. (316-27-)

Haidingera „Adwokat domowy" wyj
dzie w 12tu zeszytaob w największej 
ósemoe; oena każdego zeszytu wynosi 
60 o., a z przesyłką pooztową 66 o.w.a.

Dotąd wyszło zeszytów 8.

O b w i e s z c z e n i e .
Bliższych szczegółów i udzielonych koncesyj z powodu zaprowadzonej z 

dniem 1 Kwietnia r. b. taryfy wyjątkowej II. dla transportu zboża płodów strą
czkowych i wszelkiego rodzaju miewa ze stacyj kolei rumuńskiej i galicyjskiej 
do Niemiec, powziąść można z ogłoszeń w lokalnościach naszych dworców u- 
mieszczonych. (955- 1-3)

Lwów dnia 11 Kwietnia 1875 r.
P y r e h c y a  r n c h n .

fjnnjift znająca się dobrze na krawiecczy- 
UuUUa Znie damskiej i kroju kompletnym 
prosi o prywatne zatrudnienie. — Bliższa 
wiadomość ul. Ś. Jana Nr. 304 w podworcu 
na I. piętrze. (906-2 )

J .  Ł a u i i e r
Handel żelazny 1 norymberski
w Krakowie przy ul. Floryańskiej naprzeciw 

hotelu Drezdeńskiego, 
poleca znaczny wybór noży stołowych i kuchennych, 
scyzoryków, korkociągów, nożyczek i brzytew; b rą
zów do firanek, tac i  tacek lakierowanych; znaczny 
zapas przedmiotów kuchennych i narzędzi; zabawek 
dziecinnych, wózków do wożenia dzieci, harmonij 
ręcznych różnej wielkości i konstrukcyi; skrzypców, 
gitar i strun; również poleca osełki szmirglowe do 
ostrzenia noży i narzędzi, jakoteż papier i płótno 
szmirglowe do czyszczenia i polerowania sta li; pro
szek do czyszczenia srebra, mosiądzu itp. oraz szrót, 
kapsle, szachy, karty, domina, laski, pularesy, grze
bienie, pendzle, szczotki wszelkiego rodzaju, papier, 
potrzeby do pisania itd. (645-14-)

Ceny umiarkowane.

■npi jęayka. Angielskiego, ma 
u jlCl jesacze kilka gogzin wol- 

I nych. —  Bliższa wiadomość w czytelni 
[Pana J. Gumplowiczo. (904-2-2)

FUTRA
do przechowania przez lato, przyjmuje Franci
szek Chęciński, kuśnierz przy placu Domi

nikańskim Nr. 488.
Wszelkie reparacye i przerobienia, które w zimie 

na różne trudności napotykają, mogą być przez lato 
tańszym kosztem i z większą akuratnością uskute
cznione, a należytość tak od przerobień jak i od 
przechowywania, dopiero przy odbiorze z końcem 
fata wypłaconą. (<®3 o-o)

si?

Tartaki parowe

mm im  k r e d y t o w i wm
w Krakowie

udziela pożyczki hipoteczne na do
bra ziemskie i realności miejskie w 6°|0 Listach 
zastawnych i T°j„ Listach dłużnych, <««*■)

Przyjm uję zam ów ienia na 
wszelkie parow e i w odne 

fabryk i 
i na św iadectw o p rzy ta 

czam  następne przezem nie 
u rząd zo n e :

I v tf i
8>

Rynku
przy linii A. B. są do wyna

jęcia:
Sklep obszerny z pokojem tyl

nym i komunikacyą do piwni
cy. Miejsce znakomite na han
del korzenny i (936-3-3) 

Sklep z składzikiem.
Szczegóły w Kantorze Józefa 

R a p o p o r t a  w Rynku Nr. 51.

Wyst&rozy tylko Jedna próba
aby się o dobroci moich towarów po zadziwiająco 

taniój cenie

Le Messager d’Orient,
I journal politique, litteraire et financier paraissant a V ien n e (Autrichc) d ep u ls  

le  l er m ai les lundis et les vendredis.

Prlx d’alionncnicnt:
pour Vienne, l’Autriche, la Hongrie, le grand duchć de Posen ct Aliemagne; 

un an fl. 15 , six mois fl. 8 ,  trois mois fl. 4.
Du numero A Vienne 15 krenzer.

„ h I’etranger 40 oentlmes.
I On s’abonne en adressant a l’Administration le montant par un mandat sur 
la poste au bureau du journal: J o s e f a g l l S S C  Ufo 1 . J o s e f s t a d t ,  au 
nom de Mr. B . Wołowski, directeur. (96-14)

27 cnt.
przekonać 

Płótna.
1  Mt. 50 łokci •/« szer. weby • ; • • zlr- 13 50
,  or, 4 / weby płóciennej „ 810
1 * 30 " ‘ :  weby przędzonej „ 810
1 :  30 :  :  :  p łótaąkreasow ego,, 8-10

czyli łokieć wiedeński po 27 cnt. 
Watąikl Jedwabne I aueamltnę. Jed

wabne fail lub noblesse we wszelkich gładkich mo
dnych barwach, także ze wspaniałą odwrotną stro
ną, na pięć palców szerokości łokieć wiedeński 
27 c., na dwa palce szerokości 2 łokcie w. 27 |c 

Jedna para białych lub w paski pończoch dłu
gich dla kobiet lub dzieci, w najlep. gatunku c. 27

Jeana para skarpetek m ę z k ic h ........................ . 2 7
Jedna para podwiązek z szeroką kokardą

je d w a b n ą .............................................................   27
Następnie białe adamaszkowe ręczniki, przeście

radła i pościel, ciężkie wązkie kobierce do roz
kładania, dymka, meble, firanki siatkowe i cyco
we, prawdziwa kolorowa perkalina, tureckie ma- 
terye na szlafroki, barchany, łokieć po 27 cent. 

Katerye na suknie z welnj owezćj 
*/. szerok. ciężkie rypsy, poprzeczne świecące, ty

bety, gazowe, baryże, gładkie i w paski we wszel
kich barwach, łokieć wiedeński po

== cent. =
1 aztuka wachlarza we wszelkich barwach 
Jeden garnitur kokard na głowę i piersi, ozdo

biony wstążkami atłasowemi i różami . .
1 para mankietów z kołnierzem . . . . •
1 chustka na głowę lub do nosa, prawdz. kolor.
1 chustka do nosa płócienna . ,
1 serweta płócienna . . . .
1 grzebień szyldkretowy do włosów 
1 szczotka do włosów i kurzu 
1 nożyczki do płótna i do pętlic . . . .
1 diadem Angot całkiem czarnemi perłami 

haftowany, coś zupełnie nowego . . .
1 skórzana torbeczka na pieniądze . . .
1 łyżeczka do kawy z chińskiego srebra . . „ . .  
Zamówienia wykonane będą punktualnie za na
desłaniem należytości lub za zaliczką. Wzory darmo. 
Kupujący hurtownie otrzymają zniżkę. Towary sprze
dają się za poręczeniem gatunku i prawdziwości. 
Niepodobające się rzeczy będą bez trudności na- 

powrót przyjęte.

B eck’s G ran d -B azar,
w Wiedniu I. Adlergasse 4.

Uprasza sit o zachowanie i  dokładne spanUftanie 
adresu. (360-15-50)

Ważna wiadomość
dla przedslębioroów bndownlozyoh

1 właśololell domów.
P o s ia d a m  n a  s ta ły m  s k ła d z ie  kom isow ym  

o ry g in a ln y

MAURYCY LUNZER w WIEDNIU
L, BAUERNMAKKT 10, 

poleca swój o g r o m n y  a l a t a d  m n t e r y j  J e d w a b n y c h , i i U e a n i l t r i w ,  V < - I ie -  
t ó w .  V e l v e t o n ó w  w wielkim wyborze kolorów po stałych e e n a e n  r * o r y c * n y e n .

K l t a j k a  n o  p o d l z e n b l ,  cala jedwabna %  szer. po zł. —-68, /« szer. po zł.
I f f a r z e l l n a  w i e d e ń s k a . . . .  3/ 1-1°-
T a ł T e l a e  u n l s  (na suknie) . • •
C i r o s  d e  P a r i s ..........................  ■
F a i l l e  (w dobrym trwałym gatunkn) . . . /3 „ * »
( i r o s g r a l n  (cienki i gruby rypsowany) . / , „ - »

Ozame materye Jedwabne.
l a l T e t a s .............................................................. 4/a szer. po zł.

dtto .....................................................
T a l V e l a s  b o n n e t  z poręczeniem . .
F a i l l e  (piękny ciemno-granatowy). . .

dtto dtto • • •
Faille caeliemlre, z poręczeniem, naj 

lepszy gatunek na suknie . . • • •

%
%

%
3U
%

110 ,
140,
1-75,
1-80, ’/♦ szer. po zł.
3 ' - ,

2-25

PIO, 3/4 szer. po zł. 1-25
1-50, «/« » * * 1-75
2-—, 2-50 do 3’— najlepszy
1-50 do zł. 1-70 
2 —, 2 '25, 2-75

(812-2-3)
2-50 do zł. 5

nąjlepszśj konstrukcyi, 
Maszyny parowe i Łohoino* 
»ile. Wszelkie Maszyny do obra

biania drzewa. Młyny najnow
szego udoskonalonego systemu mielące 
bez kamieni i do mielenia kości 
na nawozy, kamieni w fabrykach ce
mentu i kafli, kory W garbarniach, 
do śrutowania z b o ż a  w gorzelniach itd 

z fabryki

Powis James Western & Co.
w Londynie

odznaczonej medalami na wszystkich wy
stawach,

dostarcza i urządza po cenach fabrycznych

Karol Pr. Bielański
Belvedere Gam 2, w Wiedniu,

wyłączny reprezentant rzeczonej fabryki ni 
Austryę. (93-43-62^

Polaka, dla chłopca na wieś pod Warsza
wą, ze znajomością gruntowną języka nie
mieckiego tudzież początków francuskiego 
i przedmiotów udzielanych w klasach śre
dnich. — Bliższa wiadomość pod lit. W. Bi. 
G. poste restante Kraków. (896-2-2)

Tran ryM  Mały
prawdziwy 

z  B e r g e n

z przyjemnym smakiem, dostać można w 
Aptece „ pod Gwiazdą“ w K r a k o w i e  

przy ulicy Floryańskiej.
(403-9-) Konstantyn Wiszniewski.

Potrzebny jest
E  k  o  n  o  n i

do wsi położonej o milę od Krakowa. —  
Bliższa wiadomość u stróża w kamie
nicy przy ul. S ł a w k o w s k i  ej  Nr. 263.

(901-2-2)

F e l  w e tu *  piękue ciemno-granatowe
V e l v e t e e n s  * ,

dtto

*/. szer. po zł. ■—'70 do zł. 1'50
%  „ „ „ 1-80 do zł 2-20
*U „ „ „ 2-50 do zł. 3 - -

M l y n y :  w Krakowie, w Bińczycach, w Radzie- 
chowie, w Firleju, w Radomsku, w Częstochowie, 
w Nieszkowie, w Malkówicach, w Smarzowie, 
w Oleszycach itd. itd .;

T a rta k i: w Radziechowie, w Szacbtach, 
w Stopnicy, w Tłomaczu, w Wielopolu, w Ko
cierzu itd. itd.

O o r z e l n i e :  w Balicach, w Głębokiój, w Ju-
ro w c a ch , W Dzikowie itd. itd.

K ościarn ie  i spOdium: W Ja
rosławiu, w Krakowie, w Jodłowej, w Mszanie, 
w Warszawie itd. itd.
P lan y  i kosztorysy bez

p ła tn ie .
L. ZIELENIEWSKI,

(284-4-) K r a k ó w .

Najświeższe stroje we wsasystklck gatunkach.
W zory z  w szelką yofow oicią  p rze sy ła ją  się na żądan ie  fran co . |J

T o w a r z y s t w o  w y d o b y w a n i a  h a l l  1 e k s p l o a t o w a n i a  s a l i n  „ H a W 1 
w  W i e d n i u ,  C a n o v a g a s s e  N r .  ł* poleca na nadchodzącą porę zasiewów wyrabiane przez nie

najn. kształt

27|

27 
27 
27 
27 

. 27 | 
, 27 
. 27 
, 27

, 27 
. 27 

27

■ --- -  . . . . . .  .    •— - -- r -  —

Nawóz z kall 1 magnezy!
tudzież

S a le trę  nawozową
239 8-8.)

ze zapewnieniem najtańszych cen i bardzo starannego wykonania. Na oferty oblicza się dostawa opi 
eona do którejkolwiek stacyi kolei żelaznej, a opisów użycia w każdym czasie otrzymać można.

p o l e c a  w i e l k i  i  n a j n o g a i s z y  w y u u r
towarów modnych, płóciennych i bawełnianych

w najlepszych gatunhaeh

Ktoby sobie życzył
z Szanownych Obywateli przyjąć za
rządcę domu, raczy się zgłosić do 
biura Fr. Schmido pod Nr. 51 w Rynku

(888-2-2)

prawdziwe kolorowe: kosmonosy, 
perkale, franc, żskonety, 
p i k i  we wszyst
kich kolo
rach.

Cycowe i siatkowe 
firanki. Materye na szla 
froki i tlradl na meble.

27-cnt.
skład towarów.

ł /« szer., w prążki i w kratkę 
materye na suknie i lu- 

stryny we wszyst
kich kolo

rach.

Pościel, Nankin, 
Rouge, ręczniki, serwety 

Gradl bawełniany.

Powyższo towary
także w lepszym gatunku, po stosunkowo tanloh oenaoh

utrzymuie na składzie. (510-4-1/)

09.
"Z
P

W
D
O
e

W i e n .  M a r i a h i l f e r s t r a s s e  A r

Pomorski P ortofl-C eient PORTLAND CEMENT
rtfflCfn ID J * . l 1. XT! nn/rnn I

Trudne do wierzenia
a przecież prawda 1

Wstęp wolny dla każdego, kto się chce prze
konać o tej prawdzie.

Ceny to w aró w :
I spódniczka (nigdy tego nie było) tylko 30c.
1 koszulka dla małej panie nki, dziergana 30 „
1 najpiękniejszy Daszyjnik damski, tak

zwany Tugous...................................... 30 „
1 kołnierzyk damski „Maryi Stuart" 30 „
1 praw. angielski ręcznik do nacierania 30 „
1 najpięk. podbródek pikowy dla dzieci 30 „
1 najświeższy czepek, negliżyk damski 30 „
1 bardzo piękny dyadem z tak zwanej

  "
6 sztuk bardzo pięknych karbowanych 

kołnierzyków (chiffon) • • • • 30 „
wybierać można *  1000 SZtuk w zapasie

będących.

Ważne dla dam!
Wcale nie niciane, 

ale najdoskonalsza iroitacya, najwierniej na
śladowane prawdziwe w&rkOOZO, które mo
żna myć, czesać grzebieniem i szczotką, a 
irzytem mają tę własność, że są lekkie, 

miękkie i pulchne.
Ceny.

1 łok. dług. naśladow. warkocz tylko złr. l -50 
‘/a „ „ * » najpięk. „ 2-50

„ „ „ „ drugi gat.„ 1—
>/4 „ „ warkocz z prawdz. włosów,, 3-—

Podejmuję się także wszelkich robót z 
włosów, które w 24 godzinach wykonywam 

Włosy zakupuję po najwyższych i enach 
Odsprzedającym ustępuję rabat. — Za 

mówienia wykonywam na wszystkie strony 
Tylko przez krótki czas w K r a k ow i e 

w hotelu Drezdeńskim I. piętro Nr. 1.
Ignaoy KOnlgsberger,

(872-9 ) w Wiedniu, Praterstrasse 42.

Świeży transport
materyałów pisemnych i rysunkowych, papierów li 
stowych francuskich, kajetów * wizerunkami, obraz
ków z wizerunkami, obrazków do odbijania, mono
gramów, kart wizytowych, przedmiotów szkolnych, 
łyżew angielskich Halifai tanich. — Najrozmaitsze 
galanterye, mydełka, wody kolońskie, perfumy fran
cuskie, albumy grające, neceserki do szycia, port- 
monety, ordery do kotyliona. Dla księży religijne 
przedmioty, medaliki, książeczki, figurki N. Panny 
Maryi z Lourdes, Królowej Serca Jezusowego i S. 
skaplerza. 100 obrazków z modlitewkami za 30 c. 
Jasełka i pastuszki, książeczki z obrazkami i na
grody. Przewodnik po Katedrze 30 c. Wielki wybór 
wzorów do wyrzynania. zabawek najrozmaitszych i 
Froblowskich na Ś. Mikołaja, gwiazdkę, na imie
niny, nowy rok, prima aprilis, premie i prezenta, 
także tornistry szkolne. (98-24-)

1. M d  i  M o w ie ,
w  R y n k u ,  n a p r z e c i w  k o ś c i o ł a  

Ś . W o j c i e c h a .

Zawiadamia się niniejszem Szan. Publi
czność, iż istniejąca od 114 lat

esencja życia
Dra *1. Cl. K ieso w a

przeciw cierpieniom żołądka i dolnym 
częściom ciała, tudzież powstającym z 
tego chorobom, jakoto: febrze, rozwol
nieniu, cholerze, jest zawsze prawdziwa 

do nabycia: (2344-11-12)
w K r a k  o w i e  u M. Jawornickiego, 
w B o c h n i  u Fr. Reissa, aptekarza, 
w T a r n o w i e  u A. Tenczyna, aptek., 
w R z e s z o w i e  u J. Schaittera i Sp., 
w J a r o s ł a w i u  u Braci Jaśkiewiczów.

DrHed. Karol Goebel
dentysta

Lekarz specyalny chorób ustnych, 
ordynuje od lOej do 3ej

ulica Franolsikauska 151.
(675-6 ) ___

FAYARD&m  
w
M  przeciw gośćcowi, nieżytom, bolom, ra- 

nom, nagniotkom, oparzeniom i t. d. 
" 3  Skład centralny w P a r y ż a ,  na ulicy 

Neuve St. Merri, 40 i we wszystkich 
L  aptekach. (805 -4-)

Poszukuje się 
do kupienia:

11. Majętności a  lasami rozległemi i bardzo 
zaszanowanemi, w korzystnem położeniu dla tran 
sportu dalszego i spieniężenia w cenie do 500.000 zł.

12. M a j ę t n o ś c i  z i e m s k i e j  w pszennej gle
bie, z dobremi łąkami, cokolwiek lasu, z pięknemi 
budynkami, fundu3 instructus, w cenie do 80.000 zł.

1 3. 1 8 0 . 0 0 0  i f ó p  k u b l e z .  nicsękowatych de
sek świerkowych, z dostawą do stacyi kolejowej.

4. tOOO kloców Jaworowych 1 Ja
sionowych.

5. 100 .000  stóp kub. dębowego drzewa 
, materyałowego.
6. 4 0 .0 0 0  do 6 0 .0 0 0  Stóp kub. so

snowego drzewa budulcowego.
7. lOOO morgów starych świerków 

500  morą. dębów, 500  morj. so-
•■«en do wycięcia w pień.
Ł-.ikawe oferty przyjmuje do dalszego odesłania:

Dttrgel, w Bolechowie,
(gdzie przejrzeć można rozmiary rozmaitych mate- 
ryałów drzewnych). (874-2-3)

BS8RNCYA
■ Salsap&ryll Oolbert.

Jeden z najdawniejszych i najskuteczniejszych ro
ślinnych środków, krew czyszczących, w chorobach 
złego przymiotu (syfilitycznych), zanieczyszczeniu 
b w i i wyrzutach na ciele. Metoda użycia w pol
skim języku. (577-9-24)

Dostać można w Paryżu w aptece pana Colbert 
w passażu Colbert, Nr. 7 et 8, — w Krakowie u p. 
Trauczyriskiego aptek, i u p. W. Redyka aptek.

S i r o p  d u

bTORGET
używa się z niezawodnym 
skutkiem przeciw kiasz- 
lom nerwowym,  
katarom , koklu
szowi, bezsenności 

I wszelkim cierpieniom p i e r s io 
wym.

Zadawalnia lekarzy i chorych. Łyżeczka od kawy 
wystarcza.

W Paryżu, ulica Vivienne, 36, w aptece Dra Cha- 
fck, — w Krakowie w aptece p. J  Trauesyńtkieęo 

| i  w aptece p. W. Redyka. (322-11-48)

którego w Hollandyi i w całych Niemczech 
do najtrudniejszych budowli wodnych wyłą- 

ĉ niei używają __ a sprzedaję 
wielką beczkę, około 400 fnt. po złr. 81—

» » 300 „ „ „ 6-75
pruskie blachy cynkowe do po-. 

krywama dachów sprzedaję t e r a z  cetnar
p0Nanepsza « i i L «  ^  (859-5-5) G r o s z o w l e c k i

w ° m a 8 2 s y n  p 0 1
Maurycy Langrook

w Krakowie, Stradom Nr. 15.

I poleca opłatnie w tutejszym dworcu kolei żelaznej po nastę
pnych cenach:

drodziecki
n 1 0

(735-3-6)

3 2 7
400
350

r>
r>
n

n
n
n

6
6
5

Markus Schafer w Mysłowicach.

--- - cnt15 n—V15 r>
b.

trokowe Wyroby
K K o d d a w n a  uznane, leczą szybko i pewnie choroby 

przyrządów oddechowych 
(pigułki Nr. 1) 

przyrządów trawienia
(pigułki Nr. U. i wino) 

słabości ustroju nerwowego 
1 osłabienia

(pigułki Nr. UL i kekowy spirytus) 
pudełko lub flaszeczkę po 2 złr. w. a.— Pouczającą 
rozprawę można dostać darmo i opłatnie przez I 
Mohren - Apotheke, Malnz, i przez jej I 
składy w Wiedniu Ed. Haubner, Engelapotheke 
Hof 6; w Pradze Jos. Fiirst apt.; w Peszcie 
J. V. Torók, główny skład dla W ęgier; w Ber
nie Fr. Schonaich aptek. (237-10-46) |

Franciszek SohOffl
hodowca chmielu i zakupujący za prowizyą chmiel 

sądecki miejski i wiojski, poleca
uozepkl ohmiel. se swoloh ohmlelnlków

z C ł o l d b a c h  lub E g e r t h a l
1000 sztuk sortowanych widocznie najcięż. gatunku

chmielu wczesnego . . ■ • zir- 15
1000 ,  całkiem zdrowych dobrych szczepków

s p r z e d a ż ...................................................... *“ • } 2
1 0 0 0  _ ,w v V W n h  n a  B D rzed aź  . • • ®hr. 1 01000 „ zwykłych na Bprzedaż • • • zh- 10
1000 późnego chmielu (nowy najcięz. rodzaj)

szczególność. . . . • • •  20
na miejscu w 8adeczu (Saaz) za nadesłaniem gotówki.

Adres na telegramy i Usty: F r a n z  8 ę h » f l «  
I n  S a a z ,  B o h m s a ,  (392-133 150)

A S T H M A

Cygaretka indyjskie
(CANABIS INDICA) 

un. G r i m f t i i f t  & C o m p . ,
Aptekarzy w Paryżu,

8 ,  u l i c a  V i v i e n n e .
Wszelkie środki aż do dziś używane przeciw! 

astmom, w jakiejby nie były formie i postaci, mia
ły za podstawę belladonnę, stramonium, nikotynę 
albo opium. . , , (35-14-10)
^Niedawne doświadczenia dokonane w Niemczech 
a nowtórzone we Francyi, przekonały, że konopie 
indviskie z Bengalu (Canabis indica) posiadają 
własności skuteczne do zadziwienia przeciw tśj sła-1 
bości jak również przeciw kaszlom nerwowym, su-1 
chotom gardlanym, zakatarzeniu, ochrypłości i utra
cie głosu, newralgiom twarzy i bezsenności.

Dostać można w Krakowie w apteee p. Józefa 
Trauczyńskiego i u p. W. Redyka, — we Lwowie 
w aptekach pp. Mikolasza, Berlinera i Ruckera,— 
n  Brodach u p. Kulłaka i Franzosa,— w Rzeszowie | 
a p. Schaitera, — w Czerniowcach w aptece p. Go- 
lichowskiego.

Prawdziwe
Pigułki Morlsona.

Pa ARTHAUD MOULIN.
Najlepsze ze środków czyszczących i przeczyszcza

jących krew we wszelkich słabościach złego przy
miotu, nadto w zołzach, liszajach, wyrzutach skór
nych i zepsuciu krwi. (20-38-)

8kład główny w Paryżu u p. Arthaud Moulin 
aptekarza, 30, ulica Louis le Grand, — w Krako
wie w aptece p. Trauczyńskiego pod Koroną w Ryn
ku głównym i w aptece W. Redyka.

„Puritas“,
mleko odświeżające włosy.

, , P u r l t a w “  nie jest żadną barwą do 
włosów, lecz płynem w rodzaju mleka, który 
posiada prawie cudowny przymiot, odświe
żania białych włosów, tj. powoli, a miano
wicie n a j d a l e j  w przeciągu e z t e r n a  
■ t u  d n i  przywrócić im tę  barwę, którą 
poprzednio miały.

„ P u r l t a * “  nie zawiera żadnego pier
wiastku koloru. Można włosy dowolnie wodą 
myć, można spać na biało powleczonych po
duszkach, a jednak nie spostrzeże się siadu 
koloru, gdyż __  -

M T  „ P w r i t a s ^  ~ K §
nie barwi, lecz odświeża i to metylko naj
dłuższe i najbujniejsze włosy kobiet, lecz 
także włosy i brody mężczyzn.

, Flaszka „ P u r t t a s “  kosztuje 2 złr.
(z rozsyłką 20 c. więcej na koszta), a spro
wadzić ją  można za zaliczką pocztową przez 
wyrabiających O t t o  F r a n z  «*? C o .  w  
V t ' l e d n l u .  M a r l a h l l f e r s t r .  # 8. — 
Skład we L w o w i e  u p .  Zygmunta Ruckera 
aptekarza. (566-3-12)

Uwaga. Sprawozdanie „Wiener me- 
dizinische Presse* z 2 Sierpnia 1874 o powyż-



6 CZAS z Czwartku 15 Kwietnia 1875.

(965)

Za dnsz§ ś. p

ita Augusta
zmarłego dnia 17 Kwietnia 1874 r. 

odprawi się
Nabożeństwo żałobne

W KOŚCIELE Ś. PIOTRA 
w Piątek d. 16 Kwietnia 1875 r.

o godzinie lOej zrana.

Z powoda pominięcia Krakowa przy układaniu 
międzynarodowej taryfy kolejowej, zagrażał 

handlowi tutejszemu kompletny upadek. Izba han 
dlowa krakowska wystąpiła w tej sprawie z całą 
energią i Jej to staraniom zawdzięczamy otrzymanie 
ze strony Dyrekcyi kolei Karola-Ludwtka pewnych 
ustępstw.

Dlatego niech nam tu  wolno będzie oświadczyć 
rzeczonej Izbie publiczne podziękowanie a  a s c s e -  
gólniejiią wdzięczność Drwi Weiglo-
w i,  reprezentantowi stanu handlowego w Badzie 
Państwa. Jego osobistym staraniom i niezmordowa
nej, gorliwości cechującej wszystkie czyny tego męża 
na polu publicznej działalności winni jesteśmy szyb
kie osiągniecie dotychczasowych rezultatów. (919.J

Kraków, d. 13 Kwietnia 1875.
Józef Altman 
B rada Schlesinger.
A ■ S. K r one ng old.
Albert Wilczyński.

W imieniu filii banku hipotecznego w Krakowie 
Ignacy Benit.

Podziękowanie
W nocy z lOgo na l i t y  kwietnia 

b. r. wybuchł pożar w mej pile paro
wej w Żywcu, takową niwecząc niemal 
do szczętu. Źe się zaś ogień na obok 
stojące budynki i bezpośrednio nagro
madzone składy drzewa i desek nie 
rozciągnął, zawdzięczam śpiesznemu i 
energicznemu ratunkowi tutejszej Straży 
ogniowej, która z ochotą śpiesząc z ra
tunkiem, c z y n n o ś ć  swoją wykonała 
z wszelką chlubą i oględnością przy 
chętnej pomocy obywateli żywieckich, 
mimo położenia najniekorzystniejszego, 
gdyż z powodu nagromadzonego mate- 
ryału przystęp był utrudniony. Co po
dając do publicznej wiadomości, skła
dam niniejszem członkom tej straży i 
obywatelom m. Żywca me winne i ser
deczne podziękowanie (970).

Zablocie dnia 11 Kidetnia 1875.
Józef Hoffmann.

INŻYNIER
wykształcony zupełnie praktycznie i teo
retycznie, który od kilku lat miał pod 
sobą techniczny kierunek fabryk machin, 
o czem wykazać się może chlubnemi świa
dectwami, poszukuje zaraz posady.

Łaskawe oferty znacz. X .  W t  przyj
muje Adminislracya „Czasu." (961.-1)

•aiM03[BJ3 m 95[ w p s ig  worjxi 
(•£-1-116) '  -aiuuuoji Sm
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V Piątek 16 Kwietnia
sprzedane będą na targowisku końskiem 
na Kleparzu 3 konie pochodzące od 9 
pułku artyleryi, o czem się chęć ku
pna mających zawiadamia. (964)

L a p in s  d e  N o rm a n d ie  
(króliki normandzkle)

3 miesięczne po 2złr.w. a. dobrze opakowane 
na miejscu dworzec kolei Haag kolej Elż
biety. 1 samiec wystarcza na 6 samic. Od 
każdej samicy należy się tego roku z pe
wnością jeszcze 20 młodych spodziewać. 
Zamówienia o ile można w niemieckim ję
zyki! przyjmuje zarząd dóbr Salaberg pocz
ta  Haag w Niższej Austryi. (916-1-3.)

ZM ARSZ( KHOSTY

RYSZCZE

W  Krakowie w aptece p. Trauczyńskiego. (1001-1-)

ieiskie Kałamarze.
Pan C . Mogła w Paryża oddał nam wy

łączną sprzedaż powyższych kałamarzy na Austryg. 
Poszukujemy wigc dla tego uprzywilejowanego 

przyrządu do wyrabiania atramentu,niewycze; . . . .  
który ma wielką przyszłość i  w żadnym domu bra
kować nie powinien, zdolnych, obrotnych kapców, 
jedyny skład mających we wszystkich lepszych mia
stach państwa. 0  tym atramencie, który wyrabia 
się li tylko nalaniem zimnej wody, mamy przed 
sobą znakomite świadectwa o użyteczności i che
micznej trwałości, możemy więc te rzeczywiście pra
ktyczne przyrządy najlepiej polecić. Próby są za 
zaliczką do nsług, a przy udzieleniu nam zamó
wień upraszamy o polecenia.

S e l l  Az B a e h m a n n  
(838-1-2.)__________ w Stuttgardńt.____________

Z a p i s y
do

współudziału

w grach towarzyskich
na

losy premiowe
nominalnej wartości złr. lOO

będą od dnia dzisiejszego przyjmowane.

Gra towarzyska rozpoczyna się z następnem

ciągnieniem 15 Maja.
■tocznie 4 ciągnienia.

% g ł ó w n e  ml wygraneml złr. 150,000, 
z  m n l e j s z e m l  „ złr. 10,000, 5,000.

Najmniejsza wygrana ztr. 124
wzrasta do zlr. 200.

Wa r n n k L
Każde towarzystwo składa się ze 100, takich losów. (840-1-5)
Każda wygrana, która padnie na. jeden Lub kilka do towarzystwa należących losów w 8 ciągnieniach odbywających się podczas 
trwania wpłat, wypłaconą zostanie natychmiast gOtóWbą udział biorącym po odtrąceniu ceny kosztów za nowy natomiast ma
jący się zakupić los.
Po rozwiązaniu towarzystwa otrzyma każdy ndział biorący za każdy udział, który w towarzystwie posiada, znajdujący się 
w rękach towarzystwa los oryginalny.
Cena udziału wynosi złr. ló d , na co przy zgłoszeniu się w mojej kasie należy złożyć złr. 5 lub też listownie 
albo przekazem pocztowym nadesłać, reszta zaś ma być zapłaconą w 85 mlealęeznyeh ratach po 
4 złr. w. a.
Po nadejściu zgłoszenia otrzyma kupujący kwit udziałowy, w którym wypisane są serye i numera 100 losów, a zarazem 25 
opłaconych przekazów pocztowych (dla Węgier węgierskie przekazy pocztowe) do nadesłania ra t opłatnie, przezco omija się 
wszelkich trudów i kosztów pieniężnych.

W ykazy ciągnień przesyłane będą opłatnie.
Ponieważ cena zakupna wynosi złr. 105, najmniejsza zaś wygrana już złr. 124 a rośnie 

do złr. 200, przeto pominąwszy cztery razy w rokii powtarzającą się nadzieję wygrania strata jest 
nietylko niemożliwą, ale w najgorszym razie mała wygrana pewną, przez co los ten nadaje się do 
najlepszego ulokowania kapitału.

P ro m e s y  po 2  z ł r .  i 5 0  c. z a  s te m p e l.

1.
2.

3.

4.

5.

Ferdynand F. Łcitner,
ces. M .  nadworny kantor r a m y  w WIEDNIU, I., Schottenring 1.

Technik
zaopatrzony w dobre świadectwa, który 
dotychczas w biurze konstrukcyjnem ry
sował i z kierunkiem ustawień (montowań) 
zupełnie jest obznajomionym, poszukuje 
natychmiast posady we fabryce machin 
lub biurze technicznem.

Łaskawe oferty znacz. ■£. W. przyj
muje Administracya „Czatu.“ (962.)

Uwiadomienie dla dam.
Mam zm szczyt zawia

domić Szanowną Pu
bliczność Krakowa 1 
okolicy, ie  pobyt mój 
w Krakowie krótko 
potrwa i że z tego po
wodu wpizy dla nau
ki kroju tylko przez 
kwi e c i e ń  przyjmo
wać będę. łlleszkam 
przy ulicy Szczepań
skiej pod Ii. 836 na II. 
piętrze.

Niżej podpisany udzielał naukę kroju sukien dam
skich dotychczas wyłącznie we Lwowie i wscho
dniej części naszego kraju z wielkiem zadowoleniem 
3. P. T., oczem najlepszy dowód daje rozejście się 
lego dwóch nakładów dzieła „Najnowsza i najpra
ktyczniejsza, metoda kroju sukien damskich.* To 
go nie mało zachęciło do wydania 3 [nakładu, w 
którym, prócz krojów dla osób,średniej konstrukcji, 
otyłych, dziewczątek i ohłopczyków, podał tablicę 
do obliczania materyi na suknie, oraz praktyczny 
■posób zdejmowania gamirunków żurnali dla prze
niesienia ich na suknie. Na ostatku dodał rozdział 

estetyce w stroju i harmonii kolorów w ubieraniu 
się, odpowiednio do koloru włosów, cery, tempe
ramentu i wieku.

Przyjmuję na dwutygodniowy kurs za opłatą 5 złr. 
a na 4 tygodniowy z udzielaniem szycia 9 złr. — 
Ces a dzie ła  dwu tom ęw ego  kosztu je  5 złr.

K s a w e r y  Kłodziński, 
(153-1-) nauczyciel kroju sukien damskich.

Numer 13 Dziennika Mód
5 Kwietn a wyszedł i został abonentom ro
zesłany, Nr. 14 wyjdzie 20go. — Admini- 
słracya uprasza o wczesne nadsełaoie pre 
numeraty dla uniknięcia przerwy w do
starczaniu. (951-1-2)

A . Otremba.

Ą f  mjŁ  a  jareg0 70 korcy w świeżem czy- 
X i y i 8 >  stem i dorodnem ziarnie, mo
żna nabyć we dworze w S i e d l i s k a c h  
i. r. Br z os t e k ,  po cenie 7 złr. w. a. za 
orzec na miejscu. (905-1-3)

Jest do sprzedania pies
rasy brytanów duńskich (dogue) nie sp^łna 
dwa lata wieku lic?ący, maści srokatej, 128 
centim. długi 63 centim wysoki. — Wiado 
mość u Wgo profesora Żukowskiego, ulica 
Sz pi t a l na ,  pod Krzyżem. (914-1-3)

Pierwsze piętro
przy ulicy Grodzkiój Nr. 8 9 , składa
jące się z 6 pokoi, przedpokoju i ku
chni, od i Lipca je s t  do  n a ję c ia .
Bliższa wiadomość w handlu Jerzego 
Al. Goebla i Synów. (946-1-3)

Zdolny doświadczony przykrawacz,
ale tylko tak i, poszukiwany jest przez 
pewien większy handel garderoby męzkiej 
w jednem większem mieście prowincyonal- 
nem w Prubkim Szląsku. Przyjęcie posady 
natychmiast, płaca wysoka.

W swoim fachu uzdolnieni dowiedzą się 
o bliższych szczegółach pod literami H .. 
1 0 * 0  przez Bloro ogłoszeń Bernhard 
Orflter & Oomp. w Wrocławiu Rłemer- 
zelle 24. (829-1-3.)

Walne dla gospodarzy szynkdw!
Podpisany ma zaszczyt polecić swoje 

uprzywilejowane przyrządy do wyszynku 
wraz z bardzo praktycznie i wygodnie u- 
urządzoną ohłodnlarką(Eisschrank) i ohło- 
dnlklem. Za pomocą tych przyrządów wy
dobywa się piwo do ostatniej kropli bez 
podnoszenia beczki, a co ważniejsza, że 
o tak zwanym piwie „ze szafla41 mowy 
być nie. może, przyczem jeszcze i ta wiel
ka korzyść, że goście nie dostrzegą, i nie 
wiedzą, czyli beczka wypróżniona lub peł
na, ponieważ piwo od początku do końca 
bynajmniej nie traci smaku pierwotnego. 

Cena zaś za chłodniarkę, chłodnik wraz 
wszystkiemi przyrządami nie przewyż

sza tej, którą się płaci za zwykłą skrzyn- 
na lód — lodownią zwaną. Illustrowa- 
cenniki przesyła nastychmiast opłatnie.

(907-1-3)
K .  ■ tr i łr i in g ',  kotlarz.

r Bielsku.Biała p ^ y

Sprawozdanie
Zarządu Towarzystwa zaliczkowego w  Jaśle, zarejestrowanego 
z  ograniczoną poręką, od dnia założenia Towarzystwa tj. od i  go  

Października 1 8 7 4  r. do ostatniego Marca 1 8 7 5  r.
Członków Hczy Towarzystwo 81. — Udziały deklarowane przez tych

81 Członków wynoszą.  .................................................................złr. 5,170 c.
Na poczet tych udziałów spłacono
Pozostaje zatem na udziałach u Członków • • , ...............................
Oprócz tego liczy Towarzystwo 17 uczestników, którzy przy założeniu 

Towarzystwa podpisali deklaracyę przystąpienia do Towarzystwa
z udziałami w łącznej s u m ie .....................
lecz dotychczas nic, mimo pisemnych wezwań, nie spłacili.

3,786
1,383

810

I .  P rzych ód :
1) Spłacone udziały Członków złr. 3,786 c.75
2) Wkładki oszczędności i na 

rachunek bieżący . . .
3) Wierzyciele wekslowi . .
4) Zwrot pożyczek na weksle 

i skrypta ..........................
5) Zwrot pożyczek na zastawy
6) Pobrane proc. od pożyczek
7) Wstępne 2 Va%  od deklaro

wanych i spłaceń, udziałów
8) Procent za zwłokę od dłu

żników ..................................  1
9) Za druki itp...........................   1

„ 3$, 14 6

23,321, 
1,000 ,

4,275, 
, 5 0 ,

581,

17

25

129 „25

Ogółtni 66

13,035,
50,

I I .  C K ozchód:
1) Zwrot wkładek oszczędno

ści i na rachunek bieżący złr. 16,988 c. 17
2) Pożyczki na weksle i obli- 

gi notaryalne . . . .
3) Pożyczki na zastawy . .
4) Proc. wypłacone dotych

czas od wkładek oszczęda.
5) Koszta administracyiimo- 

biliów . . . . . . .
6) Koszta założenia Tow. tj. 

druki, kasa ogniotrwała itp.
7) Gotówka w kasie w dniu 

31 Marca 1875 r. . . .

59 „49 

375 „31 

746 „ 28

1,892 „41
Ogółem . „ 33,146 „ 66

Ogólny przeto obrót kasy w pierwszem półroczu istnienia Towarzystwa tj. od 
1 Października 1874 do 31 Marca 1875 wynosi sumę 66.293 złr. 32 cnt. w. a.

Jało dnia 1 Kwietnia 1875 r. (938)
Dyrektor: Prezes Rady Nadzorczej:

Dr. Stanisław Biesiadecki. Stanisław Kotarski.
Kasyer: Sekrętarz Rady Nadzorczej:

acuaztński.Stefan Mackiewicz. Dr. W alery Macui

Wonlaol/iph omlJiifi.il> 11

“ I Ł S A L Z B R U N N

R o z p o c z ę c ie  p o ry  d . 1 M aja , z a k o ń c z e n ie  te jż e
d. 1 P a ź d z ie r n ik a .

Zdroje lecznicze SalzbruDnu Oberbrunnen i  Mfiblbrunnen są oddawna 
uznane przeciw chorobom przyrządów oddechania i  dolnych części dala , gdyż 
rozwalniają, lecz nie osłabiając. Bardzo obszerne zakłady dla leczenia się mle
kiem, i  żętycą. Leczenia sokami z ziół. Naturalne żeleziste i  sztuczne kąpiele. 
Kąpiele mułowe, natryski dla kobiet. Skład zamiejscowych zdrojów mineral 
nych i  wszelkich soli kąpielowych itd. Muzyka wykonana przez książęcą zdro
jową kapelę. —  Teatr. —  Oświetlenie gazowe. —  Stacya pocztowa i tele
graficzna. —  Pyszna okolica górska. —  Najbliższa stacya kolei Żelaznćj 
Altwasser oddalona jest o pół godziny. (826-1-2)

Zarząd zdrojowy księcia pszczyńskiego.

Browar piwny parowy
w  W o jn iczu

z powodu zaprowadzenia maszyny paro
wej i powiększenia naczyń browarnianych, 
ma za bardzo mierną cenę używany, ale 
w zupełnie dobrym stanie znajdujący się 
h o d o ł  ż e la z n y  do gotowania piwa 
100 wiader mieszczący, tudzież równie 
w zupełnie dobrym stanie m łynek, do  
m ie le n ia  S łodu  do zbycia. Potrze
bujący tych przedmiotów raczą do admi- 
nistracyi browaru, osobiście lub piśmien
nie się zgłosić. Zarazem Centralny Za
rząd dóbr Wojnicza ogłasza, że ma kil 
kanaście korcy świeżego i pięknego na
sienia T y m o t k i  oraz znaczną ilość 
świeżego i zdrowego nasienia czerwonych 
i żółtych b u r a k ó w  p a stew n y ch  
po niskich cenach do sprzedania. (950-1-2)

Mam zasz;zyt zawiadomić Wnych Księży 
Dobr. i kolatorów kościołów, również 
komitety kościelne, że w mojrj pra

cowni rzeźbiarskiej dostać 
można wszelkich robót ko
ścielnych np. Btatuet, feretronów, an 
tepedyj w gotyckim lub rzymskim stylu.

Zwracam także uwagę, że przyjmuję za
mówienia na ołtarze na wypłatę ra
tami, zapewniając odstawę gotowej ro
boty do czasu umówionego. Jeże1 i zajdzie 
potrzeba składam wadyum zaraz ; rzy za
warciu kontraktu. Rysunki rozsyłam bez-, 
płatnie. (890 2-2)

W a l e n t y  L i s o w s k i ,
rzeźb iarz  w  Brzeska.

Zakład lecziiray kąpielowy, do picia wód, mleka i iptycy
Kąpiele słone Luhatschowitz,

Alkaliczno muriatyczne zdroje lecznicze zawier. jod i brom.
Codziennie 2-krotne połączenie pocztą wozową do stacyi kolei

północnej Ung*~Hradisch.
Otwarcie kijpicli 17 Maja.

Objaśnień o stosunkach dotyczących leczenia i rady lekarskiej udzielają praktykujący tutaj pod
czas pory kąpielowćj pp. I I r * n i e j .  F r a n c i s z e k  K f i c h l c r ,  U p .  m e d .  R o m e o  H o *  
H a n  i D r .  m e d .  W IU » ® l* u  C S a l lu a .

Zamówienia na mieszkania i wody mineralne przyjmuje z a r z ą d  k ą p i e l o w y  h r a b i e g o  
S e r ć n y l  w  L u h a t i e h o n l t z .

£ |U ~  Tylko ci ubodzy bedą uwzględnieni, którzy wykażą sie świadectwem legałizowanem 
przez urząd. (835-1-3)

Kąpiele Piszczany
w Węgrzech.

Rozpoczęcie pory d. 15 Maja.
Oddawna słynne kąpiele mułowe uznane zostały pod względem siły leczniczćj 

w najuporczywszyi h wypadkach gośćca, reumatyzmu, zołzów, chorób stawów, skrzywień 
tychże, zapaleń kości, chorób następnych po złamaniu kbści i skrzywieniu itd.

Podróż odbywa s'ę z Wiednia do Prcszburga, ztąd koleją Waagi do Tyrnau, 
gdzie stoją w pogotowiu fury.

Bliższej wiadomości udziela lekarz kąpielowy p. Dr. V a in er , którego broszurę 
nabyć moż^a w księgarni BraumiiUera w Wiedniu, Graben; mieszka do początku 
Maja w Wiedniu, Sfadt, SchuUerstrasse, Hotel „Kónig von Ungarn.“ (836-1-3)

Kilka tysięcy morgów
LASÓW

(przeważnie sosnowych) przeznaczonych na w y d ęc ie , poszu
kuje firma l a n d . -  u n d  f o r ^ w .  V e r k e h r s -  B u r e a u  

w  W i e d n i u ,  I .  l i b e l u n g e n g a s s e  7 .

fT ylko bezpośrednie oferty będą uw żg^jhfońe). (315 1 -2)

Ż A K Ł 4 D

o s i l
w Krakowie przy ul. Karmelickiej L . 141 

wiadomem czyni szan lubownikom róż; iż 
prócz y. giebię wychodowaoych, otrzymał 
wielki dobór tychże z najsłynniejszych za
kładów francuskich a to w najnowszych
odmianach, tak z wysokopiennych, półpien-
nych jak i nisko przy ziemi rosnących, 
wszelkim więc żądaniom zadosyć uczynić 

potrafi.
Poleca również nasiona jarzynne paste 

wne i kwiatowe — a nadto wysadki trzech
letnich szparagów, drzewka owocowo i różne 
krzewy ozdobne. (866-4-8)

Żniwiarki i Kosiarki
dostarczam po następujących cenach:

Samuelsona „Omnium Royal“ /łr. 400 
dtto kosiarka . . . „ 2 8 0

Wood żniwiarka........................ ..... 455
dtto kosiarka . . . „ 3 1 5

Bućkey żniwiarka . . . . „ 4 7 0
dtto kosiarka . . . „ 300

Ceres Biirdik żniwiarka . . „ 440
Kirby kosiarka............ „ 2 9 0
Champion żniwiąrka . . . „ 530
Jonston „Harvester41 żniwiarka

trzy numera od złr. 510 do „ 650
Jonston „Merveilleuse“ . . „ 560
Kosiarka „Nev Excelsior41 do

gazonów na 12 cali . . „ 60
na 18 cali . . „ 80

(Ceny te obowiązują tylko do dnia 
20 Kwietnia r. b.)

fi. Zieleniewski
(679-8-15) Kraków.

Szkoła ogrodnicza
w  C z e r n i c h o w i e

ma na sprzedaż: 
drzewka najlepszych gatunków: jabło
ni, gruszek, winogron wczesnych fran
cuskich, orzechy włoskie, orze ’hy tu
reckie. —  Nasiona: ogórków, grochów 
cukrowych i innych warzyw.

Zgłosić się można: poczta Czer
nichów. (935-2-6)

Na majowe nabożeństwo
polecam jako obraz do ołtarza«

w DńCl* • • • • . i
4’ szer. z góry owalny wkład

druk olejny 21” wys.    7
Ze dotemi ramami 3V2” szer..............................„ 1 2

Opakowanie jaknajtaniej. (897-2-3)
Job. Helndl,

H ą p r t e l  o b r a z ó w  w  W i e d n i u ,  S t e -  
^ ^ a n s p la lz ^ t f j ^ ^ a r c ^ b i s k u jó n ^ a ł a c u ^ ^

Księgarnia I. CZECHA w Krakowie
p o leca

Dzieła w yszłe  nakładem

J. Chociszewskiego (ludowe) 
i Żupańskiego w Poznaniu,

oraz

Księgarni Polskiej we Lwowie,
btóre są do nabycia w tej księgarni 
po cenach miejscowych. (943-2-2)

Clayton &S M ew o rtli
fabrykanci machin rolnlozyoh 
w  K ra k o w ie , R y n e k  1.28

polecają PP. Rolnikom

L o k o m o b ile  i m ło c a r n ie  
p a ro w e ,

M ło c a rn ie  k ie ra to w e  i k ie 
ra ty  p rzew o źn e , 

M ło carn ie  k ie ra to w e  i  k ie 
r a ty  s ta łe ,

M ło ca rn ie  r ę c z n e  p ie n -  
kow e,

M ło carn ie  rę c z n e  p ien k o - 
w e  z zasto sow anym  do 
n ic h  k ie ra te m  Jed n o 
konnym ,

Cenniki bezpłatnie i franco. (90-15-) 

CLAYTON & SHUTTLE W ORTH,

Fetoomociiik S. Kikocla 
Agencya dla Rolników

w  Krakowie, Rynek Nr. 28.

V yprseM  zupełna
Drzewek owocowych, Krzewów i B óż sztam ow ych. 

Nasiona E r f n r t s k i e  świeże kwiatowe i jarzynne.
(896-2-4) J. Domalre, ul. Grodzka 1. 67.

P a l a h  l a t  29 żonaty  (bezdzietny) mówiący 
a  U l a > H  po francusku  i po Włoskn, mogący
się powołać na rekomendacyą osób dobrze znanyon 
w kraju, poszukuje od 1 Lipca b. r. w Zamożnym 
domu katolickiem w Krakowie lub na wsi posady 
rządcy domu lub sekretarza. Żona jego, która zło
żyła egzamin w Wrocławiu na nauczycielkę, posiada 
jjzyk polski i niemiecki dokładnie, zaś francuski, 
angielski i rysunki w teoryi, muzykę w niepoślednim 
stopniu doskonałości, może sig wykazać świade- 
stwami i udzielać lekcyj we wszystkich tych przed
miotach. (779-6-6)

Wiadomości bliższych zasiągnąć można w admi- 
stracyi „CZASU* w K r a k o w i e .

W liraUowie przy ul. Ś. Jana Mr. 818
otwartą została

Fabryka enkrów deserowych
KARMELKÓW I  CZEKOLADY 

J o z e f a  C yw ińs k iego .
Ceny cukrów, karmelków i czekolady są następujące: 
1 funt cukrów deserowych z nalepszemi smakami 
w kilkunastu gatunkach w pudelku 1 zlr. — 1 f. 
owoców w pudełku 1 złr. — 1 f. cukierków na ka
szel c. 70. — 1 f. karmelków nadziewanych w naj
lepszym gatunku c. 80. — 1 £ karmelków zwyczaj
nych c. 70. — 1 f. cukierków miętowych c. 80. -  
1 f. skórek pomarańczowych 1 złr. — 1 f. migda
łów smażonych c. 80. — 1 f. prajlinek czekoladowych 
1 złr. — 1 f. czekolady Nr. I  złr. 1'20, — ,1  £ cze
kolady Nr. I I 1 złr. — 1 f. czekolady Nr. ID  80 c. — 
1 f. czekolady w proszku z wanilią 80 c. — 1 £ 
czekolady w proszku bez wanili 70 c. Wielki 
wybór bombonierek paryskich. Biorącym 
naraz 10 funtów odstępuję sig stosowny rabat. PP. 
Cukierników, Kupców, jakoteż Szanowną Publiczność 
uprasza sie o łaskawe zamówienia, które natych
miast wyekspedyowane bedą, ręcząc za doborowy 
towar i staranne opakowanie. Wszelkie zamówienia 
z prowincyi uskutecznione b jdą szybko i za po
braniem pocztowem. (912-2-3)

M a ją tek  z ie m s k i
rozległości 300 morgów w ziemi pszen 
nój, z pięknym lasem, z inwentarzem 
żywym i martwym, w pow. Brzeskim 
Jest do  s p rz e d a n ia  pod korzy 
stnemi warunkami. Wiadomość w Kra 
kowie u K. B o g a t k o  przy ul. & Jan« 
pod Nrem 301 p. II. (747-4-10

Folwark Bilczyce Liplaskie
przy gościńcu z Wieliczki do Gdowa, 
jest z wolnćj ręki —  bez inwentarza —  
do  sp rz e d a n ia . -— Bliżs&j wia
domości ńiożna powziąść na miejscu 
o. p. G d ó w ,  albo u p. K. L e b e n -  
s z t e i n a w Galicyjskim Zakładzie Kre
dytowym ziemskim. (933-2-3)

Czcionkami Drukarni L e o n a  P a s z k o w s k i e g o .
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